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Prenumerata miejscowa: W ekspedycji mies. 350 mk. kwart. 780 mk. 


Przedpłate na poczcie miesięcznie 275 mk. kwarta!nie 825 mk. — 
W rasie nieprzewidzianych wypadków jak strejki, przeszkody 
techniczne itd. prenumeratorzy nio mają prawa żądania niedosiar" 
esaonych numerów lb zwrotu prenumeraty. 

= = «= Rękopisów nadesłanych mie zwraca silẹ =+ == = 
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Ogłoszenia: Dia Wojew. Pomorskiego I Poznańskiego: Wierm 

wysokości milimetra w dziale ogłoszeniowym na stronie lamos 

wej 25 mk, w dziale reklamowym na stronie I $-łamowej przeć 

tekstem 170, w śród tekstu 200, za tekstem 150, dla innych wojew. 

Bie nadwyżki, dla zagranicy z aim W. M. Gdańska i Niemieę 
8 


Numer pojedyńczy 15 mk. 


200Plo „AGAT w markach polskich iub ich wartosci walutowej, 
Dla W. M. Gdańska: wiersz wysokości milimetra w dziale ogłoe= 
azeniowym na stronie 34am. 2 mk. niem, w dziale, reki, 


ma stronie I S-łam. przed tekstem 14 mk. niem. w śród tekstu 


15 mk. niam., za tekstem 10 mk. niem., dla Niemiec 50%, nadwyżki. 
Za tłomaczenie 2007, — Administracia nio przylmuie odpowie» 
dzialności za termin umieszczenia ogłoszenia, Rachunki 8 
w 8 dniach; po upływie tego terminn dolicza się 8%, pona 


płatna 
skonta 


Miejsce płatności i wykonania: Grudziądz. 
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maras 


Konferencja genueńska. 


N iep OroŻi 


Sprawa granic zachodnich Rosji. 


Genua. (Pat.) Posiedzenie podkomisji politycznej l 
w dniu 28. bm. bez udziału przedstawicieli Rosji 
i Niemieo w sprawie ustalenia ostatecznych propozycji, 
które mają być przedłożone Rosji rozpoczęto o godz. 4 

poł, pod przewodnicbwem włoskiego ministra 
Schanzera, Pierwszy przemawiał Barthou, zawiada- 
miając, że, być może, będzie zmuszony wyjechać 1-go 
wieczorem na 4 dni do Paryża, co nie spowoduje 
żadnej przerwy w pracach konferencji, albowiem zo- 
stawia zastępców. Wyjazd jest uzasadniony potrzebą 
uzgodnienia punktów widzenia z szefom rządu francu- 
skiego. Lloyd George oświadczył, iż żałowałby bardzo, 
gdyby zamiar wyjazdu był urzeczywistniony, przy- 
pominając, że były już mało pomyślne precedensy 
wyjazdów szefa delegacji francuskiej na innych konfe- 
renejach, Wyjazd Barthou w rzeczywistości oznaczałby 
przerwę w pracach konferencji, ponieważ jego zastępcy 
nie* posiadaliby dostatecznego autorytetu dla rozstrzy- 
gania ważnych problemów, znajdujących się na pe 
rządku obrad. Barthou wyjaśnił, że o przerwie kon- 
ferencji niema mowy, zresztą wyjazd jeszcze nie jest 
zdecydowany, enwentualnie zostanie zaniechany lub 
odroczony. 


Przemmawiał następnie Schanzer, podkreślając kö- 
nieczność osiągnięcia porozumienia pomiędzy Francją 
i Anglją. | 

Loyd George zaznacza, Że ponieważ projekt fran- 
cuski dostarczony został dopiero bezpośrednio przed 
posiedzeniem, nie może wypowiedzieć się co do szcze- 
góiów, należy jednak wyraźnie zapytaó i wyraźnie od- 
powiedzieć czy ma się na celu porozumienie, czy też nie. 
Oo do Anglji i Włoch to państwa te uważają porozu- 
mienie za bezwzględną konieczność. Lloyd George za- 
zarzuca Barthlon, że cofa się ze stanowiska, zajętego 
wspólnie z innym aljantami dnia 15 kwietnia, i że po- 
winien był to uczynić w każdym razie wcześniej. Nastę- | 
pnie oświadcza, że nietylko Rosja lecz i inne państwa 
przeprowadziły powyższe ograniczenie własności prywa- 
tnej, Projekt francuski jest piękny w iormie i stylu, 


Barthou oświadcza, że nie chce wkraczać na tor 
ostrej dyskusji polemicznej i stwierdza dobrą wolę Francji; 
która zgodziła się na dopuszczenie do kont.rencji przed: 
stawicieli Niemiec i Rosji i na pertrakrowanie m nimi 
na równej stopie. Od czasu usialenia wspólnych trzech 
punktów, przedstawionych Rosji 15 kwietnia przez 
główne mocarstwa, zaszły poważne nowe fakty, jak na- 
przykład traktat w Rapallo, memorandum rosyjskie 
i oświadczenia Rakowskiego. Rezolucja w Cannes ustaliła 
zasadę najprzód przyjęcia warunków przez Rosjan, a do- 
piero potem możliwe uznanie rządu sowjeckiego de jure 
Rosjanie zaś odwrócili tę Zasadę, uzależniając przyjęcie 
warunków od uznania de jure, Projekt angielski bynaj- 
mniej nie jest tak prosty, Za jaki go przedsiawia Lloyd 
George. Projekt fracuski jest znaczniej ważniejszy, 
dobitn'ejszy i bardziej sprecyzowany. 

Minister Skirmunt stwierdza, że śledzi 
za dialogiem z zainteresowaniem, ale i z żalem 
jest on głęboko przekonany o możli- 
wościuzgodnienia obu projektów, zwa. 
żywszy, że różnice nie są tak wielkie. 
Rzeozowa dyskusja wykaże latwość 
zbliżenia, które jest konieczne. Na- 
stępnie mówca proponuje dyskusję nad niedostatecznie 
przestudjowanemi projektami odłożyć do niedzieli. 
Dalszy przebieg dyskusji był znacznie spokojniejszy 
Lloyd George uważa, że poszczególne ustępy pro- 
jektu francuskiego mogłyby niepotrzebnie zrazić bol- 
szewików, czego należy unikać w interesie osięgnięcia 
celu. Barthou stwierdza, że w zamiarach Francji 
nigdy nie zależało zamieszczać: w swym projekcie 
jakichkolwiek ustępstw prowokujących. Tekst fran- 
ouski jest bardzo konkrektny, jeżeli zaś zawiera mało 
precyzji w sprawie kredytów dla Rosji, to zważyć 
tu trzeba szczególną sytuację Franeji, jej spustosze- 
nia i straty wojenne. Lloyd George odpowiedział, 
że gdyby nie krytykował Francii Z tytułu jej stano- 
wiska w sprawie kredytów dla Rosji, zna bowiem 
doskonale położenie Francji. Na tem skończyła 
się dyskują, poczem wybrano podkomisję redakcyjuą. 


lecz nie odznacza się konkretną treścią jak projekt | Barthou wbrew pierwotnemu zamiarowi do Paryża 


angielski. 


nie wyjechał. 


Sprawa zwołania rady najwyższej 


Paryż. (PAT.-Havas.) Rada Ministrów rozpatrywa"” 
ła poruszoną w depeszy Barthou sprawę propnowanego 
przez Lloyd George'a zwołania Rady Najwyższej į za- 
twierdziła decyzję Poincarego o możliwości udzłafu w 
Radzie Najwyższej w Genui dopiero po powrocie Mille- 
randa., Jeśli Rada Najwyższa miałaby być zwołana 
wcześniej, miejsce obrąd musiałby być Paryż. Z drugiej 
strony Rada Ministrów nie może rozpatrywa, kwestii 


polegających kompetencji komisii odszkodowań i musi 
oczekiwać, dopóki decyzje tei komisji w sprawie ak, 
bień niemieckich w terminie do dnia 30 maja nie będą lej 
znane. Jeżeliby stę zgodzono na termin przybycia Po- 
incarego — weźmie on udział niezawodnie w rozpatry= 
waniu spraw w stosunku traktatu w Rapallo do innych 
traktatów pod warunkiem jednak, że jędynie ta sprawa 
będzie przedmiotem obrad. 


Lloyd George przeciw sojuszowi z małą Ententą i Polską. 


Londyn (AP) Próba poczyniona przez delegatów iran- 
cuskich, aby wobec nieuglętego stanowiska delegatów rosyt- 
skich i wynikającego stąd ntebezpieczeństwa zawrzeć sojusz 
ansielsko-fraucuski z Małą Ententą i Polska, zawłodło zupeł- 


MILJONÓWKA. 
W ostatnim cłągnieniu wylosowany został namer 
945,817. 


SPRAWY GDAŃSKA W LIDZE NARODÓW. 

Gdańsk. (PAT.) „Danziger Ztg * donosi z Genewy, 
że na I8-ej zwyczajnej sesji Rady Ligi Narodów oma- 
wiany będzie cały szereg Spraw Gdańska. przede- 
«szystkiem apelacje Gdańska i Po'ski przeciwko roz 
strzygnięciu wysokiego komisarza Hakinga w następu* 
tących sprawach: 

1) układ o sądownictwie, zawarty między Gdań- 
skiem a Niemcami.. Przeciw rozstrzygnięciu gen. Ha- 


nie wobec kategorycznej odmowy Lloyd Georze'a, który o 
takim nie chcłał słyszeć.. 

Oporto to stanowisko Lloyd George'a staje się dia Rosji 
i Niemiec podniętą, do prowadzenia w dalszym ciągu zacię- 
tej walki politycznej w zakreślonym kierunku. 


3) Wydalanie obywateli polskich z Gdańska; 

4) Prawne stanowisko polskiej własności jakoteż 
polskich urzędników i polskich okrętów w Gdańsku; 

5) Sprawa nadzoru į zarządu Wisły ra jej odcinku 
na obszarze Woln. Miasta. Pozatem znajdują się na 
porzadku obrad następujące sprawy Gdańska: sprawa 
finansów Gdańska, Sprawa ostatecznego zatwierdzenia 
konstytucji gdańskiej, wreszcie sprawa budówy aero" 
planów w Gdańsku, która to sbrawa narazie podlega 
tym samym ograniczeniom jak i w Niemczech. 


ŚMIERĆ B. PREZYDENTA FRANCUSKIEGO. 
Paryż. (AP.) Dawolejszy prezydent republik francuskiej 


kinga w tej sprawie wniósł odwołanie do Ligi Senat | Paweł Deschanel nio żyje. Były prezydent zachorował przed 


Gdańska; 


sta. Przeciw orzeczeniu gen. Haklmga w tym względzie 
wnłosty odwołanie zarówno Polska lak i Gdańsk; 


2) Prowadzenie spraw zagranicznych Wolnego Mlae | 


się podczas przechacki, Był on o tyle nieostrożnym, że po 
miesiącem dość poważnie wskutek zaziębienia, którego nabył 
malem polepszenia wyszedł zawcześnie, przyczem wywiąza” 
to się zapalenię płóg 


bankowe. 


Przemówienie Skirmunta. 


Gonua. (PAT) Na rannem posiedzeniu w dn. 
29. kwietnia pdokomisja polityczna rozpatrzyła i za- 
akceptowała ustalony przez wyłonioną specjalną pod- 
komisję redakcyjną wspólny wstęp uzgadniający. Wstę- 
py projektów francuskiego i angielskiego w sprawie; 
rosyjskiej Przy omawianiu udziału po” 
szozególnych państw w odbudowie 
Rosji, minister Skirmunt wniosł następu- 
jące uzupełnienie,dotyezące udziałuPolski. 

Polska ofiaruje: 1) pomoc 6000 inżynierów i te» 
chników, którzy pracowali w Rosji, 2) nasiona, ma- 
szyny, narzędzia rolnicze, pomoc zwalczania zaraz bye 
dlęcych, 3) zaopatrzenie sąsiadujących z Polską ob- 
szarów Rosji w węgiel dla kolei, naftę, sól, 5) do- 
stawę tkanin z przemysłu łódzkiego, który powraca 
do produkcji przedwojennej. Prócz tego rząd polski 
mógłby ułatwió otwarcie odpowiednich kredytów. 


Oferta polska, przyjęta z uznaniem : 


wejdzie do tekstu 

, Następnie podkomisja przystąpiła do omówienia 
pierwszego artykułu, dotyczącego propagandy. Bra- 
tianu (Rumunja) wniósł poprawę, w myśl któ- 
rej Rosja, zobowiązana jest uszanować 
Status quo terytorjainy i polityczny 
innych państw. W dyskusji Lloyd George 
zaznaczył, że wniosek Bratianu predstawia komplikację, 
albowiem granice zachodnie Rosji nie są 
w pełni uznane. Minister Skirmunt w dłuż» 
szym przemówieniu poparł poprawkąBratianu, 
adowadniając przekonywująco jej ko 
nieczność. Polska uznaje potrzebę ostatecznego 
załatwienia sprawy granie, jednakże, stojąc na gruncie 
odnośnych postanowień traktatu wersalskiego, nie chciała» 
by w tym celu korzystać ze sposobności konierencji 
gnnueńskiej. 

Po przemówieniu Skirmunta, przyjętem bardzo 

życzliwie, poparł poprawką Bratianu równieź delegat 
Japonji, poczem poprawkę rumuńską przyjęto 


Genua. (PAT). Na popołudniowem posiedzeniu 
komisji politycznej, po ożywionej dyskusji uchwalono 
odesłać drugi artykuł odpowiedzi do komitetu redas 
kcyjnego dla uzgodnienia redakcji francuskiej i an. 
gielskiej. Komitet ten stanowią przedstawiciele 5 mos 
carstw zapraszających. 


(T wwie" mim Zaw |. || ||| | 
Z ostatniej chwili. 


O ROKUWANIA GOSPODARCZE POLSO- 
NIEMIECKIE. 

Genua. (PAT.) Dnia 28 bm. w południe, ministrowie 
Skirmunt i Narutowicz oraz podsekr. stanu Strasburger 
byli na śniadaniu wydanem dla nich przez kanclerza 
Wirtha i ministra Rathenau'a. W rozmowie poruszona 
została kwestja rozpoczęcia przewidzianych ogólnych 
rokowań gospodarczych połsko-niemieckich. 


„GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Warszaw, i maja. (AW.) Dolary 4060-—4000, mk. nieme 
14.75, funty ang. 18 500. i 

Dewizy: Gdańsk 13,95—13,90, Londyn 18 250-—- 
17,975, Nowy Jork 4090—4075, Paryż 376—370, Praga 
1914—78%, Szwajcarja 804, Wiedeń 52. 

GIEŁDA POZNAŃSKA. 

Poznań, 1 maja. (AW) Notowania nieoficjalne. Bank 
Poznański 255, B. Przemysłowców 250, Brzeski Auto I 350, 
Herzteli Viktorius 315—320, Papiernia Bydgoska 210—230, 
Pneumatie 150, Cri 210, Wielkop. Huta Miedzi 260, Wytwóra 
nia Maszyn mlyńskich I—IIi 360. 

Poznań, I mája. (AW.) Żyto 14700, pszenica 18—19 tys. 
jęczmień 10—10800 jęczmień brow, 11—i1500 owies 12200 
do 12700 męka Żytnia 70 proc. 9500 psznna 9300. Reszta bez 


GIEŁDA GDAŃSKA. 
Gdańsk. i maja. (AW.) Dolary 28044, marka polsk, 


1,08. ~~ Tendencja mocna. 


Czas uderzyć | 
w czynów stal!... 


Dwa lata minęły od czasu, gdy kajdany niewoli 
wreszcie pękły gdy każdy z nas z błogiem uczuciem spo 
glada? w przyszłość narodu naszego, dwa lata mineły 
od czasu gdy naród cały —- wszystkie stany — cieszyły 
się zdobyczą swą — raczej wolnością Ojczyzny. 

Szczęśliwiśmy byli, odzyskując wolność po długiej 
nłewoli, mocno biły serca nasze polskie na widok ja- 
snych mundurów „naszych“ j wesoło łopocącego sztan- 
daru orła białego. 


A jednak mimo szczęścia mimo trudów nie znać 
uśmiechu nie znać radości z uzyskanej wolności. 

Jakże przykro dotyka ogół narodowo usnposobione- 
go społeczeństwa ta zastraszajaco szerząca się oboięt- 
ność w gronie obywateli — Polaków? Czas najwyż- 
szy, aby nareszcie otworzyć oczy i czuć się Polakiem, 
kióry nie tylko myśli o materialnej strawie, ale w wię- 
kszei mierze o tem, aby współpracować nad umo- 
cowaniem tego, cośmy twarda dłonią į kosztem krwi 
braci i synów naszych zdobyli + . . o Oiczyznęi 

Niestety, że wstydem przyznać się musimy, iż ma- 
my wielu rodaków, którzy nie wiedzą, co nas boli, co 
nam zagraża, nie wiedzą i nie chcą wiedzieć o tem, jak 
się szarga honorem narodu polskiego, nie siyszą i nie 
widzą krzyków i gwałtów popełnianych na braciach 
Piastowego Śląska. Mamy braci takich, którzy pobłaż- 
liwie przymrużają oczy wobec butucj postawy, którą 
zajmują ci, którzy nami w czasie niewoli pomiatali. 

Jest przykra prawdą, iż, nie zdając sobie sprawy 
z naszego położenia wobec przebierających wszelką 
miarę gwałtów na naszej Śląskiej braci, przechodzimy 
nad tem do porządku dziennego lub inaczej się wyraża- 
jąc, uczęszczamy na niemieckie festyny, teatry i ze- 
brania! 

Nie wstyd Cię bracie kochany, iż wtedy. gdy na- 
ród cały stoi nad stygnącemi, od miecza krzyżackiego 
poległemi, ciałami braci, Ty nie uważasz za stosowne 
łączyć się we wspólnej żałobie. Czyż już tak dalece 
wyzbyliśmy się czucia narodowego, iż „z iękiem osta- 
tnim i kurzem krwi bratniej“, oddalamy się od ogniska 
narodu, zapuszczając się w cuchnące butą pruską zaka- 
marki teatralne wrogów naszych i zrywając prawie zu- 
pejnie z iezykiem ojczystym? 

Czas ocknąć się, czas uderzyć w czyów stal, ludu 
polski! Nie dajmy się zhańbić. nie dajmy się ośmieszać! 

W czasie, gdy potop niebezpieczeństwa zagraża na- 
szemu narodowi. gdy zanika wszelkie poczucie narodo= 
we i gdy buta krzyżacka niczem nie hafnowana zadaje 
nam cłos za ciosem, musimy się zebrać do wspólnej na- 
rady ceiem odparcia ciosów złowrogich. 

Niech znika oziębłość narodowa, stawajmy w obro- 
nio naszych skarbów drogocennych, jak duszy polskiej 
żystej i nieskalanej i języka ojczystego, zapełnijmy sa- 
ię naszych polskich widowisk teatralnych, uczęszczajmy 
i 'udźmy wspólnie dla dobra całego narodu na zebra- 
niach naszych narodowych, a strzeżmy Się tej zakały w 
narodzie ti. obojętności, braku interesowania się sprawą 
tarodową, 

Czas najbliższy da nam dość sposobności, by zebrać 
siç w naradach w sprawie ochrony polskości na kre- 
sach naszych zachodnich. 


Pamiętajmy, iż to, co było przyczyną zguby i utra- 
ty wolności naszej Ojczyzny przez naszych praojców 
nazywało się: „Obojętnością!* Ona sprawiła, iż 
cierpieć musiał naród cały dziesiątki lat. aż wreszcie 
tam zaświeciłą jutrzenka wolności. 

Aby zapobiedz więc możliwej utracie nowo uzyska- 
nej wolności miodej naszej Polski, stańmy się w całem 
tego słowa znaczeniu Polakami 

Oto wątło słów, które padły na posiedzeniu gru- 
dziądzkiej Rady Obrony Kresów Zachodnich. która jest 
powołana do bionienia polskości : 

Więc bojkot wszysrkiego, co niemieckie! powiedzą 
niektórzy trwożliwi. Bynajmniej — tylko obrona pol- 


P RAKJEZIOLOOKREWO JE E MO ROOSTER ECA EAO REECE TOPMODA ACE DAC POKER ZSZ TCP MAZ" UROCZE DEPO AOS DERSTE? WDC NTE ROA EA CESC 


Ks. Władysiaw Lega. 


4 mych wrażeń wojennych. 


(I515—18/9 r.) 


Nie mniej mylili się ludzie w poięciach i określeniach 
narodowościowych. „Litwin“ znaczyło albo „szowinista 
litewski“ albo „Polak zamieszkały na Litwie, „Polak“ 
tyle co katolik. 

Pytał raz kolega bawiących Sie dzieci: 

„_.. Umiecie po polsku? 

Umiemy. 

— A czy uważacie sie za Litwinów czy Polaków? 

— Ja Polaczka — odpowiada jedna dziewczynka. 

— A ja Litwaczka -— odzywa się druga. 

-—— A zgodzicie się ze sobą? 

— Tak! — wyjaśniła to starsza kobieta: 

-— Dopóki są „dzieczukami”, to się zgodzą, ale sko- 
ro dorosną, to nie bardzo. 

Nienawiść narodowościowa w Kownie bardzo przy- 
kro się ujawniała. Woina światowa nie zdołała jej za- 
głuszyć, chociaż stopniowo — stosownie do posuwania 
się wojsk niemieckich --coraz więcej przenosiła się do 
Wilna, gdyż dużo zbierało się tam Litwinów uchodź* 
COW 

Litwini w Kownie cieszyli się niezwykłą życzliwo- 
ścią niemieckie; władzy wojskowej. Dowództwo z Hin- 
denburgiem i Ludendorfiem na czele wygrywało, gdzie 
to było możliwe, Litwę przeciw Polsce. Litwę usiłowa= 
elo przedewszystkiem usunąć z pod wpływów. Polski, 


mm 


7 dlatego brutalnie wprost utrudniono przejazd z Litwy 
do Polski, uniemożliwiając nawet udział administratora. 


dyecezji wileńskiej w zjeździe biskupów w Warszawie. 


| 
| 
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GŁOS POMORSKI 


2 maja 1922 


Sprawa nabywania nieruchomości w Gdańsku. 


Gdańsk. (AP.) Senat gdański ogłasza w pismach tu- 
tejszych komunikat, w którym zaprzecza wiadomości 
przez agencią naszą podanej dotyczącej zamierzonych 
ograniczań w nabywaniu nieruchomości przez obywateli, 
niegdańskich, sprostowaniem swem jednak dodaje; że 
przedkłada Seimowi projekt ustawy co do nabywania 
nieruchomości. Projekt pragnie każde nabycie własno- 
ści uczynić zależnem od państwowego pozwolenia bez 
względu na to czy nabywca jest obywatelem Gdańska 
czy nie. Sprostowanie to Senatu zatem potwierdza w 
zupełności wiadomość naszą. jakkolwiek usiłuje pozba- 
wić jej charakteru politycznego zwróconego przeciw o0- 
bywatelom polskim. Niemieckie pisma gdańskie na u- 
sprawiedliwienie projektu tego zaznaczają, że ma on na 
celu uzdrowienie niezdrowych stosunków na targu nie- 


ruchomości w Gdańsku. Tak jest w teorji Z praktyki 
wiadomo jednak jest, że wszelkie ustawy w Gdańsku 
interpretuje się bardzo dowolnie na niekorzyść Polaków. 
Dotychczas jedna z najdraźliwszych kwestii w Gdańsku 
była kwestja wydaleń obywateli polskich. obecnie Senat 
zamierza przy pomocy nowej ustawy utrudniać firmom 
polskim nabywania nieruchomości w Wolnem Mieście. 
„Gazetą Gdańska“ omawiajac obszernie sprawę tę pisze 
pod adresem Rządu polskiego: Wobec dotychczasowej 
praktyki władz gdańskich i wobec ich nowych zamłe= 
rzeń Rząd polski musi wreszcie znaleźć środki na poto- 
żenie kresu tym złośliwościom i umożliwienie wejścia 
wzajemnych stosunków na tory normalne na pedstawie 
traktatu wersalskiego i konwencji polsko-gdańskiej. 


Rozkaz zamordowania dr. Styczyńskiego padł z Berlina. 


Gdańsk. (AP.) Sprawa zamordowania Dr. Styczyń- 
skiego w Gliwicach winna być gruntownie rozświetlona, 
gdyż mord ten polityczny nie jest dziełem nicodpowie- 
dzialnych jakichś czynników na Górnym Śląsku, lecz 
stoi w ścisłym związku z szerszą akcja niemiecką. ma- 
jącą za soba poparcie Rządu niemieckiego. Dowodem 
na to jest oryginalny dokument, który wyszedł z Mini- 
sterstwa Spraw Wewnętrznych w Berlinie 30 wrze- 
śnia 1921 r- (TGB. IL. f 3849: 21) z podpisem pierwsze- 
go dyrektora polici! granicznej Westenburger'a. W do- 
kumencie tym wyliczony jest szereg osób działaczy pol- 
skich na Górnym Śląsku. a miedzy innymi czytamy tam: 


„Dr. Styczyński w Gliwicach iest czynny w służbie wy- 
wiadowczo-szpiegowskiej na rzecz Francji i Polski. 
Obrabia on miejscowe stosunki w Gliwicach. Poleca 
się zasięgać dalszych informacji o nim. obserwować go 
dokładrie a w danym razie zrobić zrewizię w iego domu 
iewentualnie aresztować.” 

Słowa te znajdujące się w dokumencie są dowodem 
że w Ministerstwie Spraw Wewnętrznych w Berlinie 
zarejestrowani są wszyscy działacze polscy i że z tam- 
tąd wychodzi komenda na wszelkie zamachy dokony* 
wane na Górnym Śląsku. 


Nieprzyjaciele Polski w Ameryce. 


Gdańsk. (AP.) Z Waszyngtonu otrzymujemy wiado- 
mość, że Litwini założyli tam specialną legację, która 
rozwija w ostatnich czasach olbrzymią przez Niemców 
popierana propagande antypolską. Osobny wydział pra- 
sowy legacj: tej rozsyła dzień w dzień obszerne komu- 
nikaty, oczerniające Rząd polski oraz pomawiaiące go o 


chęć powiększenia swego terytorium kosztem Litwy i uznana. 


Prus Wschodnich. Część komunikatów rozsyłają Litwi- 
ni nie tylko do prasy, lecz również do najiwybitniejszych 
inężów stanu. Prasa amerykańska tak skąpa zawsze, 


Czem są dla Niemiec Prusy? 


Berlin. (AP.) „Hannoverscher Kurier“ rozpisał an- 


gdy chodzi o rewindykacje Polski zamieszcza koniuni= 
katy litewskie tłustym drukiem į na naczelnem miejscu 
Redakcie całego trustu prasy, należące do sławetnego 
króla prasowego Maa*rsta płacą Litwinom zd komunika- 
ty te nawet wysokie honoraria. 

Litwa nie została dotąd przez Stany Ziednoczonę 
Tworzenie przedstawicisistwa rządu kowień- 
skiego jest zatem nielegalne. Rząd polski powinien dzia 
łalności lezacii litewskici przyjrzeć się bliżej i przeciw= 
ko iej propagandzie założyć energiczny protest. 


ŚLUB KRÓLA ALEKSANDRA. 


Białogród. (AP.) Oftcialnie podano tu do wiadomości, że 
ślub króła Aleksandra z księżniczką Mariolą rumuńska od- 


kiete pod tyt: „Czem są dla nas Prusy?" Hindenburg | będzie się 1 czerwca, Na uroczystości ślubnej będzte obecny 
między innemi odpowiedział: Prusy są rdzeniem pacie- ; również Naczelnik Państwa Piłsudski. 


rzowym Niemiec. Poucza nas o tem historja. Ktoby 
chciał wyzyskać obecne ciężkie czasy, aby Prusy osła- 
bić, albo rozbić, dopuszczałby sie przestępstwa na całej 
niemieckiej ojczyźnie. Pociągnełoby to zt sobą woine 
domową, interwencię zagranicy i zupelny krach pań- 
stwowy. Niech nas Bóg ustrzeże przed tem. 

Gen. Ludendorf dal następujacą odpowiedź: Prusy 
jest to symbo! państwowej potegi na wewnatrz į ze- 
wnątrz, symbol bezinteresownej pracy karności i po- 
rządku į społecznego wyrównania na rzecz ujęcia Wszy- 
stkich sił dla całego narodu niemieckiego i państwa nie- 
mieckiego. 


Bolszewicy żądają pożyczki. 


Genua, (A. P.) Delegacia bolszewicka złożyła wczo- 
raj piśmienne żądanie co do wyasygnowania , pożyczki 
w ogólnej sumie 2 miliardów dolarów, czyli 2% miliat- 
dów i 500 milionów franków. 


skiej własności Szowinizm, powiedzą drudzy. Bynai- 
mniej! Słusznie żądać musimy od każdego, w kim pol- 
skie serce bije, aby — wóżec gwałtów i barbarzyńsiw 
popełnianych bezkarnie į bezczelnie przez 3 z górą lata 
ua naszej spokojnej braci górnośląskiej unikał nie- 
mieckich stosunków. 

To są najkurdynalniejsze nasze żądania. od których 


Przygłuszano na obrębie itwy życie o$światowo-kultu- 
ralne Falaków, popierając zaś ostentacyjnie te same 
pierwia$tki u Litwinów. Sprowadzono mianowicie re- 
daktorów i pedazogów Litwinów z Prus Wschodnich, 
założono gazetę litewską, seminatjum nauczycielskie 
z księdzem Litwinem jako dyrektorem, szereg szkół, do 
których wciągano dzieci polskie, popierano życie gospo- 
darcze Litwinów itp. 

Mieszkając u jednego z kierowników ruchu litew= 
skiego, dowiedziałem się z autentycznego źródła, iż dą- 
żeniem Litwinów jest utworzenie państwa w granicach 
dawniejszego księstwa litewskiego z Wilnem jako sto- 
lice. Walke z Polakami uważają przywódcy litewscy 
wprost za konieczność dla bytu Litwinów jako narodu. 
Masy litewskie giną w kulturalnie wyżej stojących 
warstwach polskich į tradycyjnie ulegaią Polakom w ży- 
cin gospodarczo-kulturalnym w mowie i obyczaju. Aby 
ten ruch asymilacyjny radykalnie wstrzymać, postawili 
szowiniści litewscy kwestje litewsko-polska na ostrzu 
miecza, głosząc w czasie okupacji otwarcie, iż raczej 
woleliby złączyć się z Niemcami lub z Rosia aniżeli 
z Polską. — — 

Idę na górę Piotrowa (październik 1915 r.) Wła- 
śnie słyszę wystrzał armatni, który się codziennie od- 
daje punktualnie o godz. 12-tej w południe dla uregulo- 
wania zegarów- Przestraszone psy z wszech Stron po- 
czynaja szczekać, Równocześnie odzywają się dzwony 
bliskiego kościoła Św. Krzyża, oraz silniejszy z katedry 
na „Aniół Pański“. W każdym kościele Moskale zosta- 
wili jeden dzwon, wywożąc resztę w głąb Rosji. 

Widok z góry wspaniały. U stóp katedra rosyjska 
z pięcioma kopułami sino-niebieskiemi, na każdej z nich 
złocony krzyż. Oko biega przez morze domów główną 


M TOREN ESEE" TTRY ROOTA TY AE NETA ETE, RATE 


ZERWANIE ROKOWAŃ JAPOŃSKO-ROSYJSKICH 
+ W ŚWIETLE PRAWDY BOLSZEWICKIEJ. 


Moskwa. (AP.) Przed kilku dntami krótko doniesiono, 
o zerwaniu rokowań rosyjsko-jiapońskich w Dairan. Rząd 
rosyjski przypisuje przyczynę tego wpływom francuskim. 30 
marca według tego rosyjskiego przedstawienia miało już 
przyjść do porozumienia we wszystkich punktach, gdy dele= 
gacia japońska wysunęła nowe warunki, przedkładając je ro- 
syjskiej delegaci! we formie ultimatum. Gdy Rosanie odpoe 
wiedzieli odmownie, Japończycy zerwali konierencię, oświade 
czając, że wojska japońskie pozostaną w obszarze oziaczo- 
nym w układzie z 29 marca. 


STRASZNE SKUTKI TRZESIENIA ZIEMI W JAPONII. 


Rzym. (PAT-Havas.) Ostatnie telegramy o trzęsieniu 
złemi w Japonit podają, że trzęsienie ruiało rozmiary katastro- 
iy. Morze wdarło się w kliku miejscowościach na ląd. Wie- 
le osób zostało żywcem zasypanych. Linia kolejowa w Jo: 
kohama uległa zniszczenu, co utrudnia akcję ratunkowa. 


NOZNA 


nie wolno się mkormu uchylać jeśli nie chce stać w jed- 
nym  „szędzię z mordercami skrytobójczemi naszych 
szlachetnych braci na Górnym Śląsku. 

Wstyd i hańba tym, którzy popierają wrogów pol- 
skości. 

Uderzmy wreszcie w czynów stal!... 
-—— pal. 


aleia zwaną dawniej Mikołajewskim prospektem, pó: 
Źniej Kaiser-Wilhelmstr., mija zieloną plamę ogrodu 
miejskiego, przybierającego powoli kolor brunatno-żółty 
i zatrzymuje się na starein mieście, gdzie 6 wież ko- 
ścielnych blisko siebie unoszą się ku niebu. 

Najwięcej zwracają na siebie uwagę dwie typowe 
białe wieże kościoła pojczuickiego, zamienionego na 
cerkiew. Jedna z tych wież jest ustrzełona. Obok śpi- 
czasta wieżyczka ratusza. Wobec tych smukłych bu- 
dowli wygląda gotycka katedra ze swą niską, masywną 
wieżą —że tak powiem — jak człowiek garbaty, który 
wtulij głowę pomiędzy ramiona. Nad rzeką czerwony 
kościół pofranciszkański (cerkiew) i skromna biała „kire 
cha“, jak tu nazywają zbór protestancki. Dalej wyró- 
żnia się z otoczenia zielony dach i żółte mury cerkwi 
kościoła podominikańskiego. 

Na lewo snuje się srebrzysta wstęga Niemna. A na 
jego brzegach wznoszą się piękne pagórki, bujnie ząro* 
słe drzewami. Z pośród tej zieleni wysuwaja się domki 
białe, albo chatki drewniane, na kilku miejscach wyzie= 
rają czerwone zabudowania fabryczne z kominem. 

W sali ówczesnego Sokoła na górze były poroz 
rzucane cegły, książki i sprzęty, walało się po ziemi wy- 
pisane dużemi literami szczytne godło Słowackiego: 
„Niech żywi nie tracą nadzieji!“ 

Za górą Piotrową rozpoczyna się „Dolina Mickies 
wiczowska*, i tam chaotyczny nieporządek. Całe gro- 
mady leżały mundurów rosyjskich czapek, woły za» 
rżnięie przez Moskali, kasy rozbite, liczne rachunki, po- 
ciski, naboje itd. Ciekawym, jakby wypadła poezja 
Adama, gdyby teraz żył. Czyby tyle było ducha słelan= 
kowego w jego dziełach ? 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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GŁOS POMORSKI 


Proces w sprawie kontraktów rolnych w Cho nickiem 


toczył się w sobotę przed Izbą Karną Sądu Powiato- 
a ow Chojnicach przeciwko wydawcy „Głosu Ludu“ 

zersku, p. dr. Ant Zemkle mu, oraz redakto- 
ue iegoż pisma p. Mieczysł Piechowskiemu. 
Jest to sprawa, która wielkie wywołała wzburzenie 
wśród ludności polskiej tegoż powiatu, a zwłaszcza 
w obwodzie Sida czerskiego, gdzie jako naczelnik 
sądu urzęduje po dziś dzień Niemiec, berlińczyk, 
dr. Gustaw Grafie, Wobec tego, żeokoło niego 
cała sprawa się obraca i że on właśnie proces ten 
aż o trzy artykuły naraz pismu wymienionemu wym 
toczył, przyjrzyć musimy Się panu temu nieco bliżej. 

Pan sędzia dr. Gustaw Graffe, Niem'ec—ale tylko 
z pochodzenia — jak twierdzi sam, według Kon- 
stytucji Rzeczypospolitej, zaś, jak pod- 
kreślał podczas rozpraw sądowych, a nawet, jak do- 
dał na zapytanie prokuratora, z przekonania „też*, 
urzęduje w Czersku od lat 15 i zawsze był Niemcem 
z przekonania i postępowania. Kiedy proklamowano 
„niemiecką Polskę“, zaczął uczyć się po polsku, 
a kiedy nastapiło przejęce władzy na Pomorzu przez 
Polskę, pozostał nadal sędzią i przejął naczelnictwo 
sądu czerskiego. Nie opisujemy działalności jego 
według tego, jak ją osądza opinia publiczna w Czer- 
sku, a co dla gazety, chcącej być wyrazem opinii 
publicznej, winno być miarodaimem, ale, wiedząc, że 
p. dr. Graffe skory jest do wytłaczania skarg, według 
zcznań świadków złożonych podczas rozpraw sado- 
wych, a stenografowanych przez naszego sprawo- 
zdaucę, Oraz na mocy przebiegu rozpraw sądowych. 
Do należytego oświetlenia sprawy trzeba nam będzie 
podać szczegółowe sprawozdanie, co uczynimy w na- 
stępnych numerach, dziś ze względu na nagroma- 
dzony przez niedzielę ważny mater,ał informacyjny 
krótko tylko rzecz przedstawimy. 

„Głos Ludu“ w pierwszym inkryminowanym ar- 
tykule pisał o „zdenerwowanyim sędzi“, który :ocą 
strzela z ok en swego mieszkania, aresztuje spo Oj- 


nych obywateli Sąs'edniego domu ja.o podejrzanych r udiowodnć*, za'ten artykuł a raczej 


o włamanie się do budynku sądowego wzgl. 
kania sędziego, z rewolwerem w ręku domaga się 
Ww imieniu Rzeczypospolitej wyznana, czy obcuiją ze 
So! bą* itp., wszystko to czyniąc w nadzwycza; zdener- 
wowaftym, anormalnym wprost stanie Cóż dziwnego, 
że organ miejscowy pisze o człowieku „żwarjowa- 
nym“ jeżeli nawet sędzia śledczy, w którego konf. p. dr. 
Graffe wkraczał swem postępowaniem, chcąc ludzi, 
zagrożonych rewolwerem tak zdenerwowanego czo- 
wieka, ochronić, godzi się na odstawienie ich do 
wiezienia? 
Sąd na mocy zeznań świadków, a zwłaszcza tak- 
że Samego p. dr. Gratfego i jego urzędników, docho- 


Z Chrz. Nar. Stron. Pracy. 


Reszki (pow. wejherowski), W. drugi dzień Świąt 
Wielkanocnych odbyło się w naszej miejscowości ze- 
branie zwolenników Chrześc. Nar. Stron Pracy Zebra- 
io się około 200 osób, to też już o godz. 3 nastąpiło za- 
garnie. 

Referaty wygłosili pp. prois Pohimaun i sekret. okr. 
p. Dzienisz. Gospodirzom tutejszym zaiimponował p. Wi- 
tos, który wspólnie ze swoimi agitatorami chwali się, że 
dostał dla swego Stronnictwa błogosławieństwo od sa- 
meso papieża, lecz postarano sie e wyświetlenie tej 
sztuczki agitacyjnej tak, że wnet zorientowano się w 
piącąch i chwaibach naszych pomorskich witosowców. 

Obaj referenci przedstawili nam program Chrześc. 
Nar. Str. Pracy. zachęcając do organizowania się w 
imyś! tego Stronnictwa, co znalazło poparcie, gdyż ze» 
brani- NE się na założenie koła. 

Następnie przemówił pięknie p. Griinhółz z Resze 
(> który podziękował mówcom za referaty j po zapi- 
[BSE] ERN aat nat AEA 


z TEATRU. 


„LALKA* 


Operetka w 4 aktach. -—— Muzyką Andrana. 


Operetki starszego stylu, bawią nas niedorzeczno- 
Ściami. librettów i na tych niedorzecznościach oparte- 
mi komicznemi sytuacjami. 


Kuragany śmiechu wywołują sparodjowane typy 
starych rozkochanych książąt, baronów, oryginalne po 
stacie pretensjonalnych guwernantek lub bon, zabawne 
kreacje teściowych, notarinszy, doradców,  przyjacieli, 
iokaji. ptzewiiających się przez deski scehiczne z miej 
lub więcej zajmujacymi dowcipami wśród tonów mniej 
lub więcej uroczych dźwięków muzyki, tozpływającej 
się szeroko po kulisach efektownych dekoracji. 

To też wystawa luksusowa, pełna sztucznych wy- 
wołań świetlnych, tchnąca świeżością i barwnością, jest 
duszą tych słabych w treść operetek. 

Do rzędu takich niedorzecznych, życiowo niemożli- 
wych a jednak melodyjnych i silny wystawy wymaga 
iacych operetek, należy „Lalka. 

: I powodzenie jej leży jedynie i wyłącznie w wysta» 
wie. r 
Śtary mur klasztorny spowity w wężowe sploty 
pnącego się bluszczu lub dzikiego winogrona, posępne 
okna cel mnichów, dzwon tajemniczo ukryty pod zała- 
mującym się pleśnią drewnianym daszkiem, klomb kwia- 
tów z Chrystusem rozpiętym na krzyżu =- wielki sklep 
lalek z koiorówymi lampami o wschodnim bajkowym 
nastroju, —— wysoka kolumnada przebysznego baro- 


już dokonano tu i owdzię 


dzi do przekonania, że pismo nie przekroczyło prawa 
krytyki, że dowód prawdy został przeprowadzony 
i wobec tego oskarżonych uwolnił, 
W drugim przypadku skarżył p. sędzia dr. Graite 
o to, że obrażono go przez zamieszczenie znanej in- 
terpelach sejmowej w Sprawie kontraktów, zawiera- 
nych przez pisarza prywatnego z polecenia dr. Graifego, 
a mających zastępować kontrakty notaralne. Obecnie 
okazuje się, że wszystkie te kontrakty, a jest ich 
okóło 260, są nieważne. 

Dawniejsi właściciele, którzy przed mniejwięcej 
dwoma laty sprzedawali -posiadiości, chcąc wypto- 
wadzić się do Niemiec, wykorzystać chcą obecnie 
okoliczność, że wskutek nienadejścia zezwolenia Urzę- 
du Osadniczego, przewłaszczenie jeszcze nie nastąpiia 
i odebrać chcą swą dawnie szą własność, W niektó- 
rych wypadkach skarżyli już o eksmisję i nawet jej 
e to oznacza w czasach 
dzisiejszych, wobec stanu waluty, zupełną ruinę ma- 
iątkową dot<nięrych tem ludzi, jest rzeczą jasną. 
Wszystkiemu zaś winien p. sędzia Graffe. Przed sąs 
dem przeprowadzono dowód prawdy, i w tym przy 
pa ku oskarżonych sąd musiał uwolnić. 

Pozostaje trzeci artykuł, w ktorym pisano o „za- 
kapturzonych Niemcach*, a z treści jego wynikało, 
że za takiego uważa się także p. dr. Graffego Sad 
orzekł, że na mocy zeznań świadków „nie można dr. 
Graffemu zarzucić germanofilstwa*, jakkolwiek przy» 
toczono niektóre faktvr. Np. świadek p. dr. O yia] 
zeznał, że o. dr. Qraffe w domach Niemców (właści. | 
ciel firmy S-hütte Hermann Gross) naśmiewać się 
miał z Polaków, mówiąc m. i: „Polacy mają mnie 
za swego Pana Boga (ihren Herrgott), `a ja przecież 
iestem Niemcem“. Ten Niemiec jak i b oficer nie- 
miecki Brzoskowski oświadczyli, że p. dr. Graffe robi 
tylko wstyd Niemcom, uda ąc Polaka, wobec Pola- 
ków będąc Polakiem, a wobec Niemców Niemcem. 
Wobec tego więc, że nie można było „germanof lstwa 
za edno tylko 


żonych na 6000 mk. każdego, oraz na koszta z tej 
części skargi, co do reszty oskarżeń zaś zwolniono 
obydwóch. 

Taki wynik miał proces, mający niesłychane zna- 
czenie zasadnicze. Na mocy orzeczenia sądowego 
bowiem ludzie, którzy zawarli takie nieważne kon= 
trakty, będą mogli wyskarżyć swoje pretensje, Sejm 
wobec tego wyroku nie będzie mógł nad interpelacją 
przejść do porządku, lecz uchwalić będzie musiał 
ewentualnie specjalną dia tych wypadków ustawę, 
uznającą kontrakty za ważne, Inaczej bowiem skarb 
Państwa poniósłby olbrzymią stratę. 


Bariu słę 44 członków wybrano zarząd koła w skład 
którego weszli pp. Jan z Paczula, przew. Griinhołż, sast. 
W. Gruba, sekret, Jan Warras, skarbnik — Nowemu 
kołu w dalszej pracy „Szczęść Boże!“ 


miesz» | wyrażenie „zakapturzony Niemiec“, skazano obu oskar- | 


3 
Nauka, literatura i Proces w sorawie kontraktów rolnych w Cho nickiem | Nauka, literatura i sztuka. 


Pożyczka na cele szkolnictwa. 


W wywiadzie, udzielonym przez ministra skarbu 
Michalskiego korespondentowi warszawskiemu wiedeń* 
skiej „Neue Freie Presse“ minister zapowiedział tozpi- 
sanie w naibliższym czasie wewnętrznej pożyczki pań” 
stwowej na cele szkolnictwa, a zwłaszcza szkolnictwa 
w b. Kongresówce. Pożyczka ma wynosić 6 miliardów 
marek i ma być amortyzowaną w ciągu 35 lat. Prze” 
ważna część pożyczki, bo dwie trzecie zostały iuż roze» 
brane przez nasze banki prywatne, 

Polskie Tow: Teatralne. 

Z inicjatywy grupy literatów, reżyserów, aktorów 
i plastyków zawiązało się w Warszawie nowe stowa= 
rzyszenie pod nazwą Polskie Tow. Teatralne. Celem 
Yow. jest tworzenie i pogłęhienie teatru narodowego 
w Polsce przez budzenie twórczych dążeń í poczynań 
artystyczno-teatralnych. Zanim statut towarzystwa zů- 
sianie zatwierdzony przez władze, utworzono przy 
Tow. szereg sekcji, które przystąpiły już do pracy. W 
skład komisii organizacyinei weszli pp.: St Żeromski, ja» 
ko prezes, J. Lorentowicz i A. Zetwerowicz, iako wice- 
prezes, S. Benzeff, E Breiter, W. Horzyca S. Laury- 
siewicz, T. Niedzielski, J. Osterwa, L. S. Schiller, Fr 
LOSS, Wi. puea" ioko caionpi. 


Dlaczego?.... 


by Polacy katolicy zrzę« 
Stronnictwo polityczne? 


konieczną iest rzeczą, 
szyli się w potężne $ 


Dowiesz się 


nietylko ale 


się przekonasz 


o takiej konieczności, gdy przeczytasz uważnie 
broszurę; 


Zadania Chrześciańskiej 
Demokracji w Polsce. 


Poleca: 
Księgarnia Społeczna, Poznań, 
, ulica Skarbowa nr. 12. 
NE” Żądaj w księgarniach! "Ty 


Popieraj zdrową, katolicką, narodową za- 
sadę, nabywając i szerząc pisma, broszus 
ry i książki o katolickie, narodowej treści: 


W Spraw e oplaty prat, wykonanych NE IE WB R, EN 


przez rzemieślników dla Państwa. 


Skutkiem dewaluacii marki naszej i połączotej z 
tem niemożności prawidłowej kalikułacji, oraz z powodu 


„braku surowców znalazło się rzemiosło polskie z szko- 


dą dla gospodarczego życia społeczeństwa w nadzwy” 
czaj trudnem położeniu. 

Rzemiosło nasze, nie otrzymując w czasach Mepóż 
wnych kredytu, nie może takowego udzielić, nie chcąc 
warsztagu swego narazić na żastój, albo co gorsze —: 
na całkowitą ruinę. 

Tymczasem zdarza się częsio, że instytucje pañ- 


SP Osi: PODWY ZDP wys prac BE 


W naszym teatrze anr „Lalke" W T, 
i to bardzo skromnych ramach. 

Brak koniecznych danych, wobec trudności finan- 
sowych przedsieębłorstwaąa, uniemożliwił, należyte  iej 
wyświetlenie. 

Jedynie akt drugi, podrobiony dekoracją „Dziejów 
salonu“, zaopatrzony w pudełka z balkami i różne czę- 
ści składowe tychże, dał jako tako zgrabny obraz sce- 
wiczny, reszta zaś odsłon, obramowana wykorzystane- 
mi sztucznie kulisami i dekoracjami starszemi, pięła się 
na wyżyny odpowiednie forsowane grą artystów nje we 
wszystkich rolach należycie obsadzonych. 

Błąd ten podkreślić musimy i zauważyć, że Używa” 
ie wybitnych sił artystycznych komediowych czy dra- 
matycznych w rolach temperameńtowi nie odpowiada- 
jących, jest marnotrawstwem i raczej należałoby od da- 
nej wystawy operetki, dla braku sił odstąpić, aniżeli 
wykoszlawiąć ją nieracionalną obsadą, narażać dobra 
opinię artysty na szwank. 


Miało to miejsce w „Lalce“ z p. Wzorczykowskim, 
który wspaniały w kilku ostatnich kreaciach komedio- 
wych, stwierdził z całą stanowczościa, iż do ról komicz= 
nych w operetce Się nie nadaje i jakkolwiek doskonale 
ucharakteryżowany i ukostjumowany, z powodu niemo- 
żłiwości wydobycia z soli komizmu, nie mógł dostroić 
słę do całości. 

Nie jest to winą artysty (który nawiasowo mówiąc 
roli pamięciowe nie opanował). lecz wina kierownictwa, 
które na podobnego rodzaju eksperymenta, nawet bra- 
kiem sił powodowane, puszczać się nie powinno. 


Porśednio też kierownictwu a w następnej linji re- 


nowskiego pałacu rzęsiście oświetlonego — to akcesoria | żyserji przypisujemy wady w tejże a mianowicie w nie- 


główne, bez których „Lalka istnieć nie może. 


iednostajnionem umundurowaniu mnichów, wśród któ- 


wnych, zwlekają z opłatą należności długie miesiące, a 
nawet lata. Ten stan rzeczy prowadzi rzemieślniczych 
dostawców państwowych do zubożenia, zmniejszenia 
środków obrotowych i co zatem idzie —— zaniku war- 
sztatów pracy. 

W tej sprawie. członkowie klubu poselskiego Chrz. 
Nar. Stron. Pracy pp. Fiołka i Bigoński wnieśli w Sej- 
mie interpelację, w której zapytuja: 

1) Czy p. Prezydentowi Ministrów stosunki te sa 
znane ? 

2) Co zamietza uczynić, aby podobny stan rzeczy 
swoja drogą kupiecka nienormalny NE a umożliwić 
OB WE baj spew 


PE iA się zbyt rażąco biały habit przeora j W 
przeoczeniu ubrania lalki -— manekina (p. Szemberżan- 
ka) w drugą białą rękawiczkę. Reżyseria musi zwrów 
cić uwagę chórzystom, iż ich obowiazkiem jest łączyć 
śpiew z akcją sceniczną a nie z widownią, 

Mimo wad w wystawie i częściowo w reżyserji, 
calość uwypukliła się muzycznie, wokalnie i w grze —— 
poprawnie, 

W szczególności wyróżnić musimy duet (p. Moras 
nowież i Otre.nhski) i tercet (p Staszewska, Morano= 
wicz i Otrębski) w odsłonie aktu trzeciego, jako grą i 
giosowo znakomicie opanowany. 

P. Moranowicz (baron Chantezelle) i p. Otręmbski 
(l.oremois), pyszną charakteryzacją i akcentem komie 
zmu, uzyskali słuszne gromkie vklaski. 

Nie mniejsze oklaski zdobyły lalki tancerki pp. Wie 
niarska I Wzorczykowska, za solowe tańce, wykona: 
ne z gracją i destynktycią. 

W partiach tytułowych na powaźne uznanie zasłu 
żyli p. Staszewska (Lalka), p. Gołębiowska (Lancelot), 
—— W Mniejszych, prócz pp. Moranowicza i Paipear 

p Przerowska (Gudulina), p. Skibińska (Menryk) oraz p. 
Safeianośra (żona Hilarjusa 

Lalka p. Staszewskiej. kostiumowo doborowa, mie 
micznie i ruchowo, konsekwentnie przeprowadzona. 

Lancelot p. Gołębiowskiego. dyskretnie modulowae 
üy, w tonie uległej mniszej pokorności, dobrze wystur 
djowany I dobrze zainterbretowany, 

Orkiestra pod batuta p. Lasockiego w ciągłych por 
stępach, zgrana i harmonijnie dostrojona, wywiązywa* 
ła się należycie ze zadania. ratując pomyślnie niejedno- 
krotnie załamywania się chórów, szczególnie chór mni- 
chów, nie mogącego Sie mimo braterskiej mniszej soli- 
darności, solidarnie uzgodnić. 


"wiadomości, 


jowej w Poznaniu, ul. Mickiewicza nr. 2. Wzory do zgłoszeń 


.O'S POMORSKI 


Zaznaczamy, że w zebraniu weźmie udział również na- 
czelny redaktor „Głosu Pomorskiego“, któremu również na 
tem zależy, ażeby wyjaśnić wszechstronnie tę sprawę 

W ostatniej chwili (godz. 1 po poł.) oirzymała Redakcja 
„Sprostowanie”, podpisane przez p. B. Kaszewskiego, kapel- 
mistrza orkiestry O. Śt. Og. Pokrywa się ono w części ze 
sprostowaniem p .Hutha. Dalsza jego treść będzie omawiana 
na pewno na wspomnianem zebrantu. 


Rauch towarzystw: 
—F* TOW. ŚPIEWU „LUTNIA”. 


Wiadomości bieżące. 


xalendarz: Wtorek: jKrz. d. Zygm. Wschód słońca 
5.80, zachód 8,25. Wschód księżyca 9.41, zachód R 


je) 


Kalendarzyk historyczny. 

30 kwietnia 1848 r. Ludwik Mierosławski na czele od- 
działu, złożonego z 1880 ochotników, odnosi zwycięstwo nad. 
pruskim generałem Biumenem pod Miłosławiem. w Poznań 
skiem, mającym pod sobą.5000 iudzi. Mimo przewagi pru- 


| 


i 


Tow. bierze udzial w 


skiej w liczbie artylerii i uzbrojeniu powstańcy polscy zadali | pochodzie w dniu 3 maja ze sztandarem. Udzłał wszelkich 
zupełną klęskę nieprzyiacielowi, zabierając mu całą arty- | członków jest obowiązkowy 1 o gremialne przybycie się u- 
lerig. prasza. Zwraca się jeszcze raz uwagę na wtorkowy wystep 
% chórowy na wspólnej wteczornicy z „Sokołem“ we wtorek, 
; dnia 2 maja. Na Mszy polowej biorą udział śpiewacy chóru 
TEATR POMORSKI (Strzelnica): kościelnego. Koniecznie prosimy o przybycie na lekcię dzi- 
Wtorek:  „LALKA*, słejszą, t- ii w poniedziałek po majowem nabożeństwie w 
Środa: ` „SĘDZIOWIE", Szkole żeńskiej. Zarząd. 
Czwartek: „CYGAŃSKA MIŁOŚĆ". A 
Piątek: „WESOA PARA“. —** ZEBRANIE TOWARZYSTWA MŁODZ. NARODO. 
„Sobota: „DZIEJE SALONU". WEJ w GRLDZIADZU odbędzie się w płątek dnia 5 maja 


o godz. 7 wieczorem na sali w „Bazarze* przy ulicy Moniu- 
szki z następującym porządkiem obrad: 1) Zagajenie, i powi- 
tanie nowych członków; 2) Odczytanie protokułów z ostat- 
niego zebrania; 3) Sprawozdanie z wieczorku towarzyskiego; 
4) Odczyt o Konstytucji 3 Maja; 5) Sprawa urządzenia przed- 
stawienia amatorskiego; 6) SLrawa założenia własnej blblio- 
teki: 7) Sprawz urządzeria dokształcającego kursu języka 
polsktego; 8) Wolne wnioski (głosy); 9) Zamknięcie. 

Na zebranie zapraszamy nietylko członków T. M, N. al 
wszystkich, którzy pragną, ażeby Tow. Młodz. Nar. osiągną 
mogło wzniosły cel w naszem mieście. 

Za Zarząd T. M. N. B. Tarnawski. 


Z Pomorza, 


--*#* LABIN. (Tow. Pszczelarzy.) W czwartek, dnia 4 
maia br. o godz. 4 po poł. odbędzie się u pani Szpitterowei 
w Łasinie walne zebranie Stowarzyszenia Pszczelarzy na Ła- 
sin i okolice z następuiącym porządkiem obrad: 


cię 


MUZEUM otwarte w Środy i soboły od godziny 12 do 
2, w niedziele I święta od godz. li do 2. 


% 
FRIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L otwarta w dni 
powszednie od godz. 5—7 dla dzieci w środy i so- 
boty od godz. 4—5. % 


—** NABOŻEŃSTWA W KOŚCIELE GARNIZONOWYM, ; 
Począwszy od 1 maja są Msze św. w dni poszednie w kościele 
garnizonowym o godz. 7.30, nabożeństwo majowe codzien- 
nie o godz. 7 wieczorem. Ks. Łęga. 


—** PROGRAM Wieczornicy upamiętnienia % Maja, urza- 
dzonej wspólnie przez Tow. gimn. „Sokół i Koło śpiewu „Lut- 
nia“ 2 maja o godz. 7-mej i pół wieczorem w Hotelu War 
szawskim. 


a 
e 


A 


(o 


sekretarz. 


i CZĘŚĆ I 
. Zagajenie — słowo wstępne, 
. Śpiew wspólny, 
Wykład o 3 maju dr. Mai. 
Śpiew koła śpiewu „Lutnia“ 
. Fragment sceniczny z powstania górnośląskiego. 


1) Sprawozdanie z walnego zebrania Pomorskiego Zwią- 
zku Pszczelarzy w Grudztądzu; 2) Zatwierdzenie ustaw; 3) 
Wybór Zarządu: 4) Zamówienia na cukier dla podkarmienia 


DA GM M 


. Śpiew ogólny (zamknięcie uroczystej części). pszczół. (Nb: Związek postara się nieoclony cukłer po 6 
; CZEŚĆ Ti i funtów dla każdego pnia za cenę o 100 marek na funt niższą 
Wspóln 8 „BD 256 aniżeli w handlu. Późniejszych zamówień nie przyjmułe się): 


A s; 98 A ` i Związk 5 lat 
Na tę wleczornicęe zapraszamy Szan. Członków obu, To- 5) Składki do Związku: 6) Walne głosy. 


warzystwi jako i przez nich wprowadzonych gości, — Wstęp 
bezpłatny. O Ifczny udział proszą | Zarządy. 

Czołem! Część Pieśni! t 

—®?? SPORTOWCOM przypominamy zawody. lekko-atle- 
tyczne oraz bieg na przełaj, urządzony w Święto narodowe 
3 maja. Nagrodę za ten ostatni wyznaczyła „Gazeta Gru- 
dziądzka”, a nie — jak mylnie podaliśmy — Drukarnia Po- 
morska. 

== SPRAWOZDANIE Z NIEDZIELNYCH WYŚCIGÓW 
KONNYCH z powod braku miejsca zmusżent jesteśmy od- 
łożyć do numeru jutrzejszego. 

-„B%* WALNE ZEBRANIE KOMITETU T. C. L. odbyło się 
w niedzielę w auli gimnazium humanistycznego przy ti- 
dziale kilkudztestęctu osób. Obrady zagaił prezes ks. prob. 
Dembek, poczem wybrano marszałkiem zebrania .p. dyr. Mia- 
nowskiego. 

Sprawozdanie z działalności dotychczasowej komitetu 
złożył ks. prob, Dembek t ks. prof, Rozkwttalski. Ze sprawo= 
zdań wynika, że komitet mimo wielu trudności wypełnił przy- 
dęte na się zadanie, co potwierdzili zebrani, przyjmując je do 


O ROCZEK CE PT AZ A 


(8) liczne stawienie się członków, jakoteż wszystkich 
pszczelarzy i przyjaciół pszczelnictwa prosi 


Rochon. przewodniczący. 


—$* TORUŃ. (Milionowa kradzież.) W nocy na piątek 
28 bm. zwiedziło kilku złodziet ubłkacje tutejszej ftrmy Ka- 
wecki skład bławatów, bielizny damskiej koniekcit. Opryszki 
włamali się ze strony ul. Podmurnej do składu, t zabrali zna- 
czną iłość rozmaitych towarów. Wartość skradzionych rze- 
czy wynosł około 5 milionów: marek. Dochodzenia w. toku. 


--** CHEŁMNO. (Ustąpienie starosty.) „Nadwiślanin* 
kras że starosta chełmiński, p, dr. Ossowski, wniósł na ręce 
p. wojewody, do Min. Spraw, Wewn. prośbę o zwolnienie go 
z urzędu starościńskiego najpóźniej z końcem wrżeśnia. Pan 
dr. Ossowski zamierza powrócić do swego zawodu i osiąść 
jako adwokat przy Sądzie Okręgowym i Apelacyjnym w To= 
runtu, gdzte już zapewnił sobie biuro. 


—** PELPLIN. (Znalezione zwłoki noworodka.) Przy 
drodze pomiędzy Raikowami a Rudnem znaleziono dnia 25 
bm. zwłoki nowonarodzonego dziecka, Podejrzane o zamar- 
dowanie dziecka dwie dziewczyny .ze Starogardu aresztowa- 
no:.t oddano w ręce prokuratora. Jedna z aresztowanych jest 
domniemaną matką dziecka. 


—** TCZEW. (O nabożeństwo majowe w kościełe para. 
fialnym.) W kościele parafialnym w Tczewie nie było wo- 
góle żadnych nabożeństw majowych. Nabożeństwa te, za- 
prowadzone po wszystkich krajach, są szczególnie drogie na- 
rodowi polskiemu, gorąco czczącego swą królowe. Kore- 
spondent „Gaz. Gdańsktei* zwraca na to uwagę, iż zdziwie” 
nie w Tczewie jest ogólne, iż nabożeństw maiowycii niema 
dotychczas w kościele parafjalnym, a wszyscy pragną, aby 
je zaprowadzono. 


-——** WEJHEROWO. (Wiec w sprawie powrotu OO. Re- 
formatów do Wejherowa.) W niedzielę, dnia 7 maja bezpo- 
średnio po sumie (około godz. 11.30 przed pał.) odbędzie się 
u nas wielki wiec na Rynku, zwałany przez Katolików Kaszu- 
bów w sprawie powrotu OO. Reformatów do ich klasztoru w 
Wejherowie. Jak wiadomo, władze pruskie za smutnej pa- 
mięci ich panowania na polskich kaszubach zniosły zakon OO. 
Reformatów również w Wejherowie, a klasztor tch przejął 
skarb państwa, Obecnie Kaszubi Katolicy czynią starania, 
celem powrotu OO. Reformatów t oddania im ich własności 
(klasztoru), z którego bezprawie pruskie ich wypędziło, 


Niedzielny wiec będzie wielką manifestacją religtiną, do- 
kumentuiącą głębokość ludu kaszubskiego, a przedewszyst- 
kiem manifestacją za powrotem OO. Reformatów, których 
zbawiennej działalności pamięć nie wygasła na Kaszubach. 


Piękne referaty „O książce polskiej" p. prof. Piwowar- 
czyka t „o sprawte zbiorów archeologicznych w Muzeum“ ks. 
proboszcza garn. Łęgi wysłuchali zebrani w skupieniu, dzię- 
kując referentom za ich pracę oklaskami.. 

Do nowego komitetu wybrano 12 osś4b- ks. prob. Dembek, 
ks. prob. Łęga, ks. Rozkwitalski, pp. Ruchniewiczowa, Kru- 
szonowa, radca Solman, radca Wielgosz. i Suchożebrskt, insp: 
Ossowski, prez. Wałęsa, dr. Biszof i p. Przylibski, 

Urządzeniem kwesty w dniu 3 maja na rzecz T. Ç. L. na 
Kresach Zachodnich zajmą się panie, które w poniedziałek w 
tym celu zebranie odbędą. 

Po wyczerpaniu porządku dziennego, przewodniczący p. 
dr. Mianowskt, zamknął je podziękowaniem obecnym za przy» 
bycie. 

—** DODATEK MAJOWY DLA URZĘDNIKÓW. Na po- 
siedzentu Rady ministrów w dniu 26 bm. uchwalono wypłacić 
jednorazowy dodatek w wysokości 60 proc. pełnych pobo- 
rów normalnych wszystkim funkcjonariuszom państwowym 
i wojskowym. lak również t dodatek dla emerytów w wyso- 
kości 10 względnie 5.000 marek na zasadach, poprzednia za- 
stosowanych przy” wypłacie dodatku świątecznego. 

__k* JGŁOSZENIA NIESZCZĘŚLIWYCH WYPADKÓW 
PRZY PRACY. Wedle obowiązujących przepisów prawnych 
jest każdy pracodawca obowiązany do zgłoszenia każdego 
nieszczęśliwego wypadku, który się wydarzy w jego przed- 
siębiorstwie, najpóźniej w przeciągu trzech dni, śmiertelne 
zaś wypadki muszą być zgłoszone natychmiast. Zgłoszenia 
przesyła stę na przepisanych wzorach i to w 2 egzemplarzach 
do miejscowej władzy policyinej (w Poznaniu do Starostwa 
Grodzkiego) w jednym egzemplarzu zaś de Ubezpieczalni Kra- 


Przypuszczać należy, że samorzutną akcję Kaszubów „po- 
prze nietylko Kurja biskupia w Pelplinie, lecz także całe kńto- 
lickte społeczeństwo Pomorza. o 


Zachęcamy wszystkich do wzięcia tłumnego udztału w 
niedzielnym wiecu w. Wejherowie. 


—** REDA. Staraniem T. C. L. odbędzie sie dnia 7 maja 
uroczysty obchód 3 maja. O godz. 19 (7) wieczorem punkt 
zborny przed stacją kolejową, skąd wyruszy pochód przy 
dźwiękach orkiestry ul. Gdańską, Pucką i Weiherowską. O 
godzinie 20 (8) wieczorem na sali T. ©. L. p, Schrama uro- 
czysty wieczór z następującym programem: 1. Słow wstęp- 
ne, 2) Deklamacje, 3. Śpiewy, 4. Tercet na skrzypcach z for- 
tepianem, 5) wienłec pieśni polskich odegra orkiestra. Pol 
ukończonej uroczystości zabawa taneczna. Zwracamy *.* 
się z gorącym apelem do. mieszkańców Redy by wzięli jak 
najliczniejszy udział w pierwszym obchodzte w raszei mel- 
cowości i by przystroili domy ilagami narodowemi. 

Tow. Czyt, Lyd. w Redzie pow. wejherowski. 


można nabyć w każdej kasie chorych, Zarząd. 
—** W SPRAWIE NOTATKI KRONIKARSKIEJ w nie- 

dzielnym numerze „„Głosu Pomorskiego" p, t. „Niespodzianka” 
otrzymujemy. sprostowanie p. Huth'a, w którein stwterdza, 
nie wyjeżdża do Niemiec i że „Orktestra Straży Ogniowej“ 
grała w jego lokalu restauracylnym zupelnie przypadkowo, 
wobec czego nie mamy powodu wątpić w ta, sprostowante, 
tembardziej, że po zasięgnięciu informacji u czynników. mia- 
rodainych jest ono zgodne z prawdą. 

Notatka „Nłiespodzianka* wywołała nietylko sprostowanie 
p. Huth'a ale również zwołanie zebrania członków Magistra- 
tu» Rady miejskiej, Ochotniczej Straży Ogniowej, na dzisiaj 
o godz. 9 do sali hotelu „Pod Złotym Lwem“. Na zebraniu 
tem komenda O. Str. Ogn. da odpowiednie. wyjaśnienie w 
sprawie koncertu muzycznego tak u pe Huth'a iak i p, Da- 
niela 
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2 maja 1922 


Z całej Polski. 


—** BYDGOSZCZ. (Inteligencia niemiecka.) Jak zacho- 
wuje się na ulicach m. Bydgoszczy inteligencja niemiecka, 
iak wrogo iest .usposobioną do polskiej i do jakłego stopnia 
doszła śmiałość Í bezczelność tutejszych obywatelt niemiec- 
kich, świadczy o tem następujące zdarzenie, 


Parę dni temu, o godz. 5 po pol. przy wsiadaniu dą 
tramwaju na placu Teatralnym zostałem rozmyślnie i celowe 
mocno popchnięty przez dwóch inteligeutów niemieckich w, 
wieku od 35—40 lat, bardzo eelegancko ubranych i, jak widać, 
było z powierzchności, należących do tutejszej burżuazji nie- 
mieckiej. ceniącej tylko kapitał i swoją nację niemiecką. Obaj, 
ci panowie byli zdaje się pijani, Kiedy w tramwaju zwróci- 
Tem uwagę na nieprzyzwoite ich zachowanie się i zaczepłaniej 
mieszkańców, gentlemani ci ze śmiechem odpowtedzieli mi, że 
oni rozmawiają po niemiecku, po irancusku, nawet i po ży=! 
dowsku, lecz takiego języka nie rozumieją. 

Kiedy jednak zrozumieli, że mam zamiar udać się po tna 
terwencję policji obydwaj ci krzyżacy rycerze wyskoczyłi w; 
biegu z tramwaju i ulotnili się, przewąchawszy pismo nosem 
że może w, polskiej kozie musieliby się nauczyć po polsku. 


—"* KOŚCIAN. (O pracę dia bezrobotnych.) Świeżo od 
było się w naszem mieście nadzwyczajne posiedzenie rady, 
miejskiej, na którem rozpatrywano sprawę zatrudnienia beze 
robotnych. Wniosek magistratu uchwalenta kanalizacji mia. 
sta, rada miejska odrzuciła dla zbyt wysokiej sumy kosztów], 
uchwaliła kredyt 50 miljonów marek na budowę domów mice 
szkalnych, zakupienie prasy do wyrobu cegieł i zatrudnienia! 
robotników: w okolicznych cegielniach. Również w ląsku 
miejskim mają być wykonane rozmaite reperacie, przyczem, 
zatrudnienie znajdu ludzie — będący bez*pracy. 


—** ŁÓDŹ. (Morderstwo). Antoni Grzegorski pozostaą 
wał już od dłuższego czasu w stosunkach miłosnych z Frare 
ciszką Rakowska, meżatką, matka sześciorga dzieci. zamie« 
szkałą we wsi Polska Wola, powiatu łódzkiego. 

W ostatnich czasach jednak Grzcgorskiemu znudziła st 
kochanka i postanowił ożenić się z inna. O powyższym dov 
wiedziała się Rakowska * poczęła robić mu wymówki, wobe 
czego stosunki zaostrzyły się. 

Chcąc pozbyć nłewygodnci 


r 


się kochanki, Grzegorski 


"przygotował sobic żelazne dłuto i zaprosił Rakowską na „spam 


ua para znalazła się na drodze wiodącej do fal 
zegorski wyciągnął dłuto i począł ZAC dw 
G ray, dopóki ta ostatnia nie wydalą 
Dokouvawszy zbrodni, Grzegorski udał 
DET i upewiedztał a daksnanwmy 

zelazne dłuto. 


cer". Gdy” czt 
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swej towar 
ostatniego tchnienia 
się na 
morderstwie oddając 


posterunek 4 ug 
inko narzędzie mordu, 

Mordercę osad więzieniu. ą 

—** SOSNOY. (Pogrzeb ofiar pracy w kopalakj 
W ostatnim numerze donosiliśmy o katastrofie kopalnianej wj 
zagłęhiu. Ofłary katastrofy w Miłowicacii, Kałetę Ignacego 
Bzdurę Antoniego, Ludwisiaka Franciszka, Czekaja Teodora 
uroczyście pochowano 25 kwietnia na cmentarzu w Czeladzą, 
przy udziale ubranych w mundurach górniczych tużynierówy; 
sztygarów i bardzo wielu współkolegów górników i ich Ma” 
dzin. Trzy orkiestry towarzyszyły temu smutnemu obrzędoś 
wi. Torbus Józef pochowany został na cmentarzu pogań-' 
skim. Przyczyną nieszczęścia było zamknięcie się ściany, 
odzielaijącej filary | korytarze czynnej kopalni od wyboiska, 
nadto zaś t ta była przyczyna, że znajdujący się w: krańcowe, 
placówce kopalni górnicy nie mogli skorzystać z wyjścia po» 
wietrzewym szybem, gdyż przed miesiącem w szybie tym, 
były wyjęte dwie drabiny, uniemożliwtajęce górnikom w cząę 
ste pracy ogólnej wcześniejsze wychodzenie z kopalni, laki 
się to praktykowała, : 

—Ħ* LWÓW. {Gbl2zwa na waluciarzy.) Policia Państ 
wowa przedsięwzięła wielką obławę na waluctarzy. Zame 
kuięto kordonem ulice Jagiellofiską, 3 Maja, część Legionów, 
itd. t zepchnięto całą czarną giełdę w ul. św. Stanisława, Os 
toczono walucłarzy dookoła i adprowadzóno na podwórze kge 
szar policji, gdzie odbyto rewizje. Zatrzymanych tych było 
około 800 żydków w różnym wieku. Zanim jeszcze policją 
rozpoczęła urzędow., ulica w oka mgnieniu pokryła się strzęp= 
kami obcych banknotów jak dolarów, marek niemieckich, kow 
ron hustriackich i rumuńskich łet. Kto z waluciarzy nie miał 
czasu uporać z darciem, tzn wyrzucał całe banknoty. Próg 
tego darto w strzępy rubłe carskie, ruble sowieckie i karb 
wańce oraz hrywny. Policia iednakże zorientowała się dość 
szybko i zopobiegła niszczeniu obcych walut, Poczęto rewl 
dować waluciarzy jednego po drugtm i kwestionować zagra 
niczne banknoty. Nie ulega wątpliwości, iż czarna giełda stoj 
na usługach Niemiec. y M aresztowanych  wałuciarzach 
znaleziono cale masy marek' niemieckich. Jeder z nich, nisą 
jaki Joel Löw, miał przy sobie kiikadziesiat tysięcy marelcą 
Czarna giełda spekulowała ua zwyżkę marki niem. i pracow» 
wała z wytężeniem ad majorem Germaniae gloriar na szkołe 
de Skarbu polskiego. Między sprowadzonymi był niejaki 
Sandbank, dobrze znany policii t «wany królem waluciąx 
rzy. Wśród sprowadzonych było mnóstwo kilkunastoletnich 
wyrostków, z których każdy młał przy sobie zaszyte w. APR 
dniach lub w bieliźnie od 3—5 milionów mkp. Dołarów, zi: le- 
ziono niewiele, bo około 200, natomiast marki niemieckie ' "u~ 
ble carskie znalazły się w większej ilości. Dla charaktery- 
styki zaznaczyć wypada, że 80 proc. przytrzymanych walt- 
ciarzy stanowią żydzi-uchodźcy z Rosii. 


Nadesłane. 


(da część tę Redakcja nle odpowiada.) 

Pryw. „Akademia Handiowa* w Grudziądzu została zore 
ganizowana przez p. B. Derezińskiego, przysięgłego rewizora 
ksiąg i rzeczoznawcę sądowego. Pan Dereziński posiada kil. 
koletnie, wyższe wykształcenie handlowe oraz doświadcze- 
nie w dziedzinie handlu ze swei czynności jako rewizor ksiąg 
w, Niemczech. 

Kursy handlowe będą dostepne dla osób obojga płci, tak 
dla początkujących, jak i znajdujących się iuż na stanowi- 
skąch. 

Jak ste dowiadujemy, nodid metoda uczenła przykrojona 
na wzór biur praktycznych. i 
Szczęść Boże nowemu z RWE 
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2 maja 1922. 
Nowości wydawnicze, 


O „Drzewa“ Tygodnik dla handlu i przemysła drzew- 
teg. — iedyne wydaw jciwo ‘ege rodzaju w Polsce — uka- 
zało się we Lwowie nod redakcją Jauusza Sznvcera. 

Jest to wydawnictwo fachowe, którego brak odczuwali 
leśnicy, handlarze i przemysłowcy drzewni, 

Nr, 1 tego tygodnika zawiera: Motory spalinowe w za- 
kładach przeróbki drzewa — dr. inż. L. Eberman (prof. poli- 
techniki lwowskiej); O daninie łasowej na cele odbudowy 
kraju — dr. Michalski, minister skarbu; Rozporządzenia rzą- 
"dowe, komunikaty, kronika, rynki drzewne itd. 

Administracja: Lwów — Chorążczyzna 27.) 


Wesoly kącik. 
— Widziałeś? Ten koń thola mnie uzryść w głowę! 
— Ma węch» poczuł siano . 


— Ciociu, ciocta szuka w gazetach za środkami upiększe- 
ma — tu jest taki ogłoszony. 

— (idzie? Pokaż! 

— A o: „Aby stare żelazo uchronić przed rdzą“. 


Nauka ule poszła w las. 

Pewien nauczyciel, chcąc w dzieci wpoić roztropność, ra- 
dził im, żeby w ważnych okolicznościach życia liczyły do stu, 
zanim przemówią. — Skończywszy lekcję, stanął przy ko- 
minku, ale po chwilł zauważył, że uczniowie coś po cichu li- 
czą. Nagłe wszyscy naraz krzyknęli „Dziewięćdziesiąt i 
dziewięć, sto! Pana profesora surdut stę pali z tyłu!" 

Z praktyki, 

Redaktor pewnego dziennika połskiego, przeglądając zło- 
żone telegramy z konferencji genueńskiej, zapytuje zecera. 
składającego dalsze telegramy do gazety: 

— Czy to też jeszcze telegram z Geuui? 

— Nie, A Bt i; to Pk z gazety! 


Rol Inictwo-P 


Organizacja Wielkopolskiej Izby 
Skarbowej. 


Cały obszar Wielkopolskiej Izby Skarbowej, pokrywają- 
cy się z obszarem Województwa Poznańskiego, dzieli się pod 
względem administracji podatków pośrednich (akcyz) na dzie- 
więć okręgów skarbowych (akcyzowych) z Urzędami skar- 
Mhowemi podatków pośrednich, które otrzymują krótszą nazwę 
„Urzędy Akcyzowe” i obejmują w całości pewną liczbę po- 
wwłatów politycznych, a w szczególności 1) mieście Poznania 
dla powiatów Poznań miasto, Poznań Wschód, Poznań Za- 
chód, Śrem, Środa”. 2) w mieście Bydgoszczy dla powiatów 
Bydgoszcz miasto, Bydgoszcz wieś, Szubin, Wyrzysk; 3) w 
mieście Rogóźno dla powiatów Oborniki, Waągrówiec, Cho- 
dzież, Czarnków; 4) w mieście Inowrocławiu dla powiatów 
Inowroclaw, Mogilno, Strzelno, 5) w. mieście Gnieźnie dla po- 
wiatów Gniezno, Witkowa, Września, Żniu; 6) w mieście Ja- 
rocin dla powiatów Jarocin, Pleszewa, Koźmin, Krotoszyn: 
7) w mieście Ostrowie dla powiatów Ostrów, Odolanów, O- 
strzeszów, Kępno; 8) w mieście Lesznie dla powiatów Le- 
szno, Wolsztyn, Kościan, Śmigiel, Rawicz, Gostyń; 9) w mie- 
ście Międzychodzie dla powiatów, Szamotuły, Międzychód, 
Grodzisk, Nowy Tomyśl. 

Urzędy Akcyzowe obejmują agendy dawnych gł. Urzę- 
dów Celnych, nazwanych później Urzędami Skarbowymi (po- 
datków pośrednich) prócz agend ściśle celnych i kasowych, 
które im poprzednio zostały już odjęte i przekazane granicz- 
nym względnie dworcowym Urzędom Celnym lub Kasom 
Skarbowym. Z chwilą przeprowadzenia tei organizacji dawry 
Gł. Urząd celny we Wrześni zostaje zniesiony. 

Dia wykonania kontroli skarbowej w dziedzinie podat- 
ków pośrednich (akcyz) dzieli się każdy Urząd Akcyzowy 
na pewną ilość Inspektoratów kontroli skarbowei. Inspekto- 
rowie Kontroli skarbowej wzgl. na razie ich zastępcy będą 
pełnili służbę dawnych nadkontrolerów celnych, a inspekto- 
raty wzgl. Urzędy Kontroli skarbowej obejmują czynności 


ALEKSANDRA LEŚNIEWSKA. 


Wielki król 


Powieść historyczna. 
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Księgę tę miał Batory nieodstępnie przy sobie, stale 
czerpał z niej światło, jakoby nakaz wielmożny, że umysł 
królewski rozrastał się bezprzestannie pod żarem, 
tchnacym z onych cezarowych myśli, tak jako zboże 
dojrzewa w letniem słońcu, jak kwiat w promieniach 
południa przelęga się w zaród owocu. Bogacił się tem 
zgłębianiem prastarej mądrości duch stefanowy, duch, 
a którym współcześni mawiali, że wznosi się ponad czas, 
że wiedza żadna obcą mu nie jest, że do najświatlej- 
Szyc: należy.?*) %9) 

Czytał teraz król z zajęciem, a Weselini majstro- 
wał coś przy puzdrach królewskich, na kantorku stojących. 

— Ferens! —- przyzwał go Batory. 

Stanął przed królem. 

Ów wzrok od księgi odjął, ku słudze go zwrócił: 

-— Do pakowania rzeczy bierz sią jutro, nazajutrz 
wyjeżdżamy. 

Widać, że nie w smak poszła staremu słudze ona 
wieść. 

Czytał król dalej, a Ferens, nogami powłócząc, co 
śnakiem u niege było nieukontentowania, zbliżył się do 
kantorka, mirucząc: : 


2) R. Heidenstein: Pamiętniki, 


V) kodolfino technik na dworze Batorego: Listy. 


GŁOS POMORSKI 
| Nasze agentury w Grudziądzu. 


Szanownym naszym czytelnikom z miasta zwraca- 
my Uwagę na nasze agencje w których zapisywać 
można „Głos Pomorski* i tamże odbierać: 
Appelt, Łąkowa 3. 

Banach, Kościuszki 7a. 

Bażański, Kwidzyńska- 
Rernardzikowski, Łąkowa 12. 
Cacanowska. Koszarowa 18. 
Demski, Cegielniana 5. 

Diesing, Rybacka 28. 
Draszanowski, Chełmińska 5. 
Dumont, Pańska 17. 

Dumont, Toruńska 34. 

Dunajski, Kalinkowa 1. 
Franek, Tuszewska Grobla 40. 
Fuchs, Trzeciego Maja 7. 

Gański, Lipowa 33 
Iwański, Chełmińska 65. 

Jaworski, Chełmińska 92. 
Jarzembowski, Czerwonodworna 20. 
Kirschnik, Rzezalniana 20. 
Hetmański, Małe Tarptuo, Grudziądzka 20, 
| Krzywosiński, Kalinkowa 65. 

Kreft, Nadgórna 64. 

Kruszona, Toruńska 22. 

Kochański, Czerwonodworna 18. 
Kukliński, Biskupia 15. 

Kuierski, Pańska 19. 

Less, Nądgórna 48. 

Łykowski, Toruńska 26. 

Miński, Małe Tarpno. Grudziądzka 1. 
Orłowski, skład kol., Matejki 8. 


nz R 


Pannes Joanna, Lipowa 19. 
Powałowski B., Lipowa 59. 
Schönfeld, Bracka 11. 
Steier, Chełmińska 30. 
Wawrzyniak, Lipowa 3. 
Wawrzyniak, Plac 23 Stycznia 29. 
Wiedza, Kwidzyńska 33. 
Wysocki, Forteczna 28. 
Nasze agencje na prowincji: 
Brodnica: p. Bułka, Rynek, (księgarnia); 
p. J. Słoszewski; 
Chojnice: p. Kaszubowski, ul. Gimnazjalna. (księgarnia); 

p. BE orkiówiiz Nast. ul. Gdańska (księgarnia); 
Chełmża: p. Grzankowski, Rynek, (skład cygar); 

p. M. Zieliński, ul. Hallera 30, 

Chełmno: p K. Sieradzki (księgarnia); 

p. Balicki, (restauracja dworcowa); 
Działdowo: p. Schmagłewski, u. Dworcowa (księz.); 
Gdańsk: Tow. Księg. kol. Ruch przy Rynku Kaszubskim: 
Gniew: p. Górski, (księgarnia); 

Kartuzy: Świetlik, uł. Leśna nr. 6.: 
Kościerzyna: p. Rozalla. (księgarnia); 
Lidzbark: p. Mazurkiewicz, (skład cygar): 
Lubawa: p. Haske, (ksiegarnia): 
Mława: Biuro Dzienników; 
Nowe: p. Majewski, (fryzjer); 
Nowe-Miasto: p. Łazarewicz, (fryzjer); 

A. Miechczyński, ul. Jagiellońska: 
Rypin: p. Koskowski, ul. Gdańska: (drukarnia i 
Skarszewy: p. Czarkowska (księgarnia); 
Świecie: p Fr. Domachowski, (księgarnia); 
Skępa warsz.: p. Rokiecki. 
Tuchola: p. Stanisław Rink. Rynek, (księgarnia): 
Tczew: p. Kopczyński. ul. Dworcowa. (księgarnia). 
Wejherowo: Leon Kąkoł, ul. św Jana; 
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Orzechowski, Trzeciego Maia 11. 
Soki, NEŻTĄ Maia 41. 


Przemy sł-Handel-Praca. 


SPRAWY PIERIĘŻNE. 


Z Katowie dono- 


dawnych miejsc poborowych YSI- ł miejsc odprawy 
(Abiertigungsstellen) według dotychczasowych ustaw i prze- 
pisów niemieckich. 


ROLNICTWO. * 


„Miefscowe Towarzystwo  Pszczelnicze." 


-— Zamknięcie banku przemysłowego. 
szą: Tutejszy bank przemysłowy zmuszony był zamknąć 
swoją filję wobec ostatnich napadów na Polaków. Urzędnicy 
z powodu otrzymania listów % pogróżkami, nie chcieli dalej 
pracować, przyczem groziło leż niebczpłeczeństwo rabunku 
banku ze strony crgeschowców. 

-- Nowe bilety 10000 markowe. Za trzy miestące nastą- 
pi emisja nowych biletów bankowych po 10000 marek. Bi. 
lety te będą drukowane w państw. zakładach graficznych w 
Warszawie. Próby poczynione zapowiadają piękne wykona- 
nie na czysto płóctennym papierze koloru cisawo-szarego. 


HANDEL. 


-— Polepszenie w handlu mauufakturą PAT donosi z Éo- 
dzi: Sytuacja handlu uległa nieznacznemu polepszeniu Do- 
tyczy to jednak przemysłu bawełnianego. Polepszenie w, 
handlu tłómaczy się głównie wzmożenie się eksportu do Ru- 
mun#, Austrii i Litwy Kowieńskiej. Straik imajstrów został 
zakończony. Otrzymali oni podwyżki 25 proc. 

„— Apel kongregacji kupieckiej m. Lwowa. Wobec tego, 
że Polska zawarła już szereg umów hąndlowych z państwami 
oraz, że wkróte: przyjdzie do skutku umowa handlowa z Ro- 
sją, kongregacja kupiecka we Lwowie zbiera informacje do- 
tyczące zdolności eksportowej naszego handlu Kongregacja 
zwraca się przeto dc firm, aby podawały, jakie artykuły 
mogą przeznaczyć na eksport, jaka ilość, z jakich stacyj ko- 
lejowych mogą być towary odesłane i w iakim terminie. A- 
dres Konzregacii Lwów, uł. Czarnieckiego. 


Zagranica. 


— Nafta amerykańska, W Ameryce krażą pogłoski o zaw 
miarze producentów ropy w Stanach i w Meksyku. poletają- 
cym na sztucznem zmniejszeniu produkcii w celu podniesienia 
cen. 


— Baczność 
„Związek Pszczelniczy”, jaki się stworzył w dniu 24 kwiet- 
nia br. w Grudziądzu, otrzymał stanowcze przyrzeczenie Izby 
Skarbowej w Grudzłądzu przydziału potrzebnego cukru dla 
Miejscowych Towarzystw Pszczelniczych z opustem podat- 
kowym. Zechca tedy Towarzystwa skorzystać z nadarzającej 
się sposobności otrzymania taniego cukru po 6 funtów czyli 
3 kg. na pień (obsadę, Volk). W tym celu „Miejscowe“ To- 
warzystwa inaią się wpisać do Związku pszczciniczego w 
Grudziązdin na ręce p. Zawodzińskiego Tuszewo-Grudziądz i 
złożyć na każdego członka po 10 mk. od pnia, oraz po 200 mk. 
za każdy funt cukru w Banku Związku Spółek Zarobkowych 
w Torun: na rachunek skarbnika Związku, p. Manthey naj- 
dalej d dnia 19 maja rb. Prawdztwość zapotrzebowania bę- 
dzie badana przez łzbę Rolniczą, która ma wykaz statysty- 
czny pni podany przez poszczególne starostwa. Dostawa cu- 
kru nastąpi możliwie najwcześniej, by uratować resztki tego, 
co jeszcze nie wyginęło. Cukier będzie skażony czystym 
piaskiem, 

PRZEMYSŁ. 

— Sytuacja w przemyśle włókienniczym w Łodzi, Sytu- 
acja w handla uiegła nieznacznemu polepszęniu.” Dotyczy to 
jednak tylko przemysłu bawe'nianegó. Połepszenie w handlu 
tłómaczy się głównie wzmożeniem eksportu do Rumunii, Au- 
strii t Litwy kowieńskiej W przemyśle włókienniczym, jak 
wiadomo, robotnicy wystawili żądania nowej podwyżki. W 
związku z tem odbędzie się w piątek konferencia przemy» 
+ słowców, zaś w sobotę prawdopodobnie odbędą się wspólne 
narady z przedstawicielami* związków zawodowych. Strejk 
tnajstrów został zakończony 1 otrzymali ont podwyżki 26 
procent. 


rządź, turbuj się o wszystko. — Ramionami szeroki 


— T czego się spieszyć? Co tam 6 Oo tam dobrego [rzą 
czeka ...? ruch zakreślił. 

Wzruszył ramionami. Puzdra, szkatuły składał | — Sejmąmi kieruj, powaśnionych gódź, 
jedne przy drugich na ławie pod ścianą, poławnikiem, | grót, a dla siebie to ... nic. 
pięknie laftowanym, zasłaną, boć paradne były te Z cicha wiódł: — Tu dobrze, wypoczynek po bojach. 
królewskie pokoje. A mało było tego karowania pod Połookiem? Ni się 

Co tylko najwspanialszego w Buławach się znalazło, | zjądło, ni się spało, a tylko ta myśl pracująca, tylko 
stroiło teraz one komnaty. Łoże w drugiej świetlicy | ten trzask kul nad królewska głową, tylko ten ogień 
to z namiotem widziało sią czerwonym adamaszkowym, | wokół. š 
materacami a pierznikami wysłane, obrzucone kapą Teraz odpocznienie nastało, ludzie tu poczciwi 
adamaszkową takoż. gościnni, nie pomnę już, kiedy nam tak było ... 

Kryształy i srebra wszędy, nawet ona misa do my- Westchnął: > 
cła się i nalewka ze szczerego były srebra, wewnątrz — Ale cóż, śpieszyć trzeba, byle prędzej pod ta 
złócone. Tureckie kobierce leżały na ziemi, u drzwi | kamienie, które tam ciskać zaczną, pod te oszczerst- 
wisiały opony niderlandzkie stare i bardzo cenne, & u jwa... do dusznej targaniny ... Aż strach pomyśleć .,. 
okien to jakby pajęcze białe obsłony, dziergane W|Ą za to, co? Będzie tam choć chwila jaśniejsza, choć 
gwiazdki i ząbeczki. ten jeden promyk dla siebie? 

Stoły rzeźbione w dębie albo mozajkowe cudne, Czuć było w półgłosie starego, że ozywają mu się 
jędwabiami i aksamitem obrzucone. Lichtarze ze srebra już one najgłębsze pokłady żalów, ów czysty ból ojcows- 
i złota, świece w nich tkwiły, że to zmyślne niewiasty kiego prawie serca: 5 q 
narządzać je już umiały z tłustości i kordonków weł- — Inni, byłe tam który radości swoje ma doma ... 
nianych. Niczego na ónych pokojach królewskich nie .. — ręką jeno poruszył, nie kończąc. 
brakowało, bo i światło z szerokich okien biło na całą — Jakże? każdy człowiek tego samego potrzebuje, 
komnatę, że dziwnie przyjemnie było: widno, przestronno, | kazdemu w żyłach gorąca krew płynie ... każdy to 
powietrznie. t król koi TA pożądanie ... 

Rozpiety miał król żupan, jakę pod nim popielatą, — M: a Bała t. 
wyp, Sad pęta e il, art i | ai np SE a d a aa je 

owleczonym. ało się, że czy zy na księgę 2 „Prze ; . "a 
miał spuszczone, łokieć na serwecie wsparty i rękę u 307 BRR która Skróś jego miłowania szła, jak, żal 
skroni, a drugą dłoń na stole był złożył. 0 PORPADYCH 

Ferens dreptał od kantorku do ławy pod ścianą, 
zbierał na jedno miejsce drobiazgi, ale pomrukując wciąż, 
snać rozgoryczał się coraz bardziej. 

— Jeno te boje wódź — mówił półgłosem — jeno 


wrogom 


A. 


(Ciag dalszy nastapi). 


Drukarnia Pomorska Tow. Ake. Grudziądz. 
Za redakcję: Izydor Średzki, 


TT 


Za okazane nam współczucie z okazji 
zgonu naszego najukochańszego synka 
skła jamy nasse najserdecaniejsze 


„BÓG ZAPŁAĆ“! 


W. Polley z familia. 


Urzętowe obwieszczenia | 
wsadz im.ejskich. 
Za niniejszy dział odpowiada 
według prawa prasow, 
nadsekretarz miejski 
Bamazy Raszkowski w Grudziądzu. 


Obwieszczenie. 


[i 

Niniejszem podaja się do powszechnej SiE) d 
domości, że od plłatnków daniny gruntowej, | $ 
budyukowej, procederuwe; ! t d, ścaga mę w. BIE 
mysl art. 17 Ustawy, przy opłaceniu pierwszej ' E 
raty po 4 maja 150% zaś drugiej raty po 15 maja | 3 
10% oraz pobiera sią koszta sgzekucyjue w wy- | $ 
sokości 50/0. 

Termin uiszezenia drugiej raty daniny | EB 
mieszkaniowej upływa w dniu 18 mała 1922 r BB 


Magistrat, Wydział II podatkowy, 
OBWIESZCZENIE. 


Wskutek podreżenia kr sztów wyp oku chle- 


Zamierzam sprze. 
dać zaraz moją 


posiadłość prywat 
obs+aru 29 mórg, w tem 
Jit mórg tąki toriowel 
wsayst o zremia dobra. 
z wystarczającym 10- 
wenturzeo żywym i 
martwy. Cana podług 
itrmowy. Fr adr ch 
Schmidt. Linowo pow 
| Grudziądz 1575 


„miefe-Sawoli f 


l l Marynarka sukienna 
VJ biala z kammizełką zunel- 
rwadłagorzenisu Br. Kaciatziewicza w Werszawie 
ułóry wszędzie dostać można 


J nie nową. kumasze żół- 
Wytwórnia chem. tachm. „EMBETE 


SĄ te, kapa na łóżko, kok! 

Ó |vere dartgki tutrzańy | 

paS gronostajów, ` 

aj km Raua hlei $ obrazki ręcz e clejue IN 

Bracia Baraiewicz i S-ka 

6+6] TORUŃ — 
uł LŁązionna 28 — Telefon 416 
Hurtowo w Grudziądzu 
AMemet Z Ska. ul, Kwidzyńska 


f 


Spytaj swego lekarza, a powie ci, 
że majlepszym środkiem na 
wszelk' ego rolzaju bóle ptcho- 
dzenia  zapalueęgó t urażeń; 
reumatyczne (staw. ! mięśniowe) 
artrętyczne Nerwu-bóle. jest 


Dziś | nastęcsne dni 
WIELKA ATRAKCJA!!! 
Znana Artystka z „Radjum* 
MARJA WALCAMP 
w sensae. dramaele ameryk. 
„hyeny Stepów“ 


Sensacja za sensacja. rem 
noðrzei 
(zławiek hez Harwista 


. 


kaiażk: niemieckie oka- 
zýinie sprzedzje Rządo- 
wa 3, IL p prawa str, 


a | Posady. r 


5 sorja 


ba podnosi sig za zgo1ą Rady Aprowizutyj ej 
cenę chleba na 200,— mk za8 Łowy A | 
Grudziądz, ania 1 malta 1922 r. 


Urząd Aprowizacyjny [1489 


| 


Pokó! umeblowany 
z pełusm utrzymaniem! 
zagrasz do wynajęcia, 
Moniuszki 7 HI na lewo. 


CHID 
Dia Pań! 
Wykwintne  negliżowe 
czepeczki.  podwiąsti, 
oraz różne artystycznie 
* ykonane drubuezyj, pa 
przystępnej cenie, na. 


być można prey ulicy 
Igo Msja I piętro 
godz. 3-9, 1572 


" KRAWCOÓWA ~” 
grzyjmuje do szycia 
palta, kostiumy, guko 


į wedlug miary i najnow. 


żuroal Tamže lustra 
duże do sprzedAn'a, 
Kraśnicią, Kom arowa 20 
w pedw. Da lewu. 
1569 


KRAWGÓWA ~ 


Obwieszczenie. 


Z dniem dzisiej-zym zostsł Urząd Aprowi*| w czwartek dnia 18 maja br. o gedz 10 prz dpo! | $ 
zacyjny przenies ony do Ratuszu Ż. przy ulicy| w podwórzu budowniczego p  Paczk. wskiego, | gig 
Miekiowicza pokój nr. 1. dawuiej tirma Nathan, uł. Gdańska w Tczewie | 8 


Telefon nr. 850. +4 licyła cje hia 


Grudziądz, dowa 1 maja 1923 r, 
stadoików, krów iałowić, knurów i macior, Ka- je 


ar. 16,170 „P AB*% Polska Agencja 


Urząd Aprowizacyjny 
robski. 


EDET taluginsbi waómośna w biorze Awiazkòw wg a PAR 
„e BEES W] sea SH Popon Izby K: utezi w Toruniu Siou- | WA BYNSOSKA FR „RYRA. 
; F . | Kiewicze 40 oraz w icytacji pr jscu . s 

p rejestrze handiowym dział A. poi nu i miejsca 6.» niu licytacji przy wejecia 32 Bolestaw Najdrowski 
merem 738 zapisano dziś tirme „Dow Handlowy Pa E dJa $ dfarski 
Stetan Lisewicz i Padeusz Matala Grudziasz*. | Po norski Zw azek Hadewców Trzedy Chlewuej | 28 Ek ao PO 
W abcielelami tirmy są kupcy Stelan Ing ewicz Te AR Bydgoszcz, Pomorska Ba. 
i Teieusz Matula z Grudziądza. Jawna Spółsa ; W TERUNIU. sa ==" 
handlowa rozpoczęła 'awe czynuosa dni24mxr-| Pomorskie Towarzysiwo Hodowców Bydła, 2a i ie 
ca 1922 r. Do zastępstwa spółki są upoważnie- U s W Pant oase ko Bodowe taasi LI Poleca hurtownie 
ni obaj spólnicy Państwowej Szkole Budowy maszyn | M + bki damskie, teki skórzane 

A d w Grudziądzu wakuje posa ia 11473 ore > 4, 
mA, > Ey r r. a w sA portfele, uprzęż do koni i t.d. 
Sad Powiatowy. nomo ka k | yn zs sa 7 

„W rejestrze handlowym dział A. od or 677 m chi AIICE d ne j0 za Specjałtość SZTYLPY 
zapisana dz.ś przy firmie „Pomorski Dom Han | Wymagana grautowna znajutmośćjęzyka polskiago HH Najlepsza jakość, najlepsze źródło 
dlowy Grudzią iz” iż prokura kupca Wiady:ława|w stewie i piśmie oraz biegłośó w pisaniu na| GE zakupu dla pp. detalistów. 
Majewskiego z Grudzią łza zostala skreślona. maszynie, Podania wraż z życiorysem 1 uwie- 83 dwt ia 

Grudziądz, dnia 21 kwie'nla 1982 r. [1467 |rzytelnionemi odpisami świarectw przyjmuje | gg Największe 

Sąd Powiatowy. dyrekcja codziennie w godzinach urzędowych. H 3 . 
- W rejestr.e handlowym dzia! A. pod nr. 182 pr zedsiębiorstwo 


KRZYK; CJG Z RĘKI 


Ww: 


skreśloko dzis firmę „Cakiergia Gfiseuwa - Gru- 
dzia,iz", 

Grudziądz, dnia 12 kwietnia 1932 r. 

Sąd Powiato y. 

W naszyu rejestrze ha diowym oddział A 
nr. 85 wpisano diś przy tirme „Józet Bchoups, 
własciciel Jakob Nakoepe Wielki Komórsk: 
Firwa zgasla. (1472 

Nowe, dnia 30 kwietnia 1922 r. 

Sąd powiatowy, 

W rcjestize han słowym dział A. pod nr 743 
zapisano dziś firmę „Apteka pod O lom“ Wta- 
seleiei Kazimierz Chylewski w Grudziądzu. Apte- 


karzowi  Romual owi Olszowskiamu z Wrudzią- zaraz do Sprzedania. LK 
dza ul, 3 Maja nr. 25 udzielono prokure. Z 


Grudziądz, dnia 20 kwietnia 1929, [1482| Zgloszema przyjmuje Tow. Ake. Re- 
Sąd Powiatowy. klama Polska Poznań, Aleje 


siodlarskie w miejscu 


RENTEN PATENT ES 
BO EORA KE SA RAM HE 


DYNAMO, 


Reperacje i nowo nawijanie ele- 
ktr. motorów, dynamo i transfor- 


w Zbąszyniu położona pięk- 
nie na brzegu jeziora, po- 
siadająca 4 mieszkania trzy- 
pokojowe. stajnie, ogródek 


Inż. J. Kopernik, 


Groblowa 9. 


Grudziądz, 


OGLOSZENIE. | Matcinkowskioego 6 pod „Ceha“, 
Wa piatale daistó T MA e NET e 6 a] 


dzie SIĘ przetarg na obydwa Slano- Do rze zaprowa zona łabryka wód mino- 
kosy tegoroczne 5 kim. wału w gml- ralnych w Gruuziądzu poszukuje dzielnie pra» 
nie W., i M. W-lez za gotówkę sa oi WAŁ! pO 
. . > . 
LJ 


Przetarg odbędzie sę w budyn- z E z 
wspólnika 


ku szkólnym w W. Wełczu o godz. 12. 
1574 t ipiński. 
Jii Btarostazwarowy, Pipinek Łaskawe zęioszenia 2 dokładnym podaniam 
bliżegych stosunków u 'rasza Bio pod mr. 1582 


do Ekspedycji Głosu Pomorsk ego. 


Walne ZedrANIA 


„(48 Plac 28 Styozma 38. 


6" Sprzedam "TRG 


ma AD 0 LWA 


Kupujemy w każdej ilości 


Reklamy T. A Poznań, Fr RatajczakaŃ fi 


Zgłoszenia przyjmuje 
sikl Dom Ekspedycyjno 

PFrzewozowy 
as | Rudoll Sch mmełennig 
ED właśc. Pawei Witkowski 
ua Grudziądz, ': 
- Kucharki 

znającej polsk kuchnię 
|] do12 osób, na stałe 
SE poszukuję zaraz. 
Mz Zgłaszać eig 
Koszary Centralnej 
gia | Szkoly Kawalerji 
EA: ostaznı do {1673 
BR | podpor. LUBOZAŃSKI. 
BE 5 z 
se| Ogrodnik 
SR | nieżonaty może s ęraraz 


SRESTTEA TAREIS 


matorów, instalacja siły i światła. M 


1 RZAD 
m = 
MOTORY : 
na benzolę i gaz od 3 do 18 HP dostatcza| do dwuletniego dziecka 
natychmiast ze składu naszego w Grudziądzu | może się natychmiast 


Spółka Techniczna, Grudeiądz | zalosić 
"Pol. 748, 


Kompletna uprząż 
na jednego Konia sprze- 
da Mucharowska, Rud- 


| dzielne pruwadzić mo- 
że eksploatację tortowis- 
ka w pobliżu Grudzarą- 
dza zarsz potrzebny. 


BIE zgłosić. 1580 
BI | Dobra rycerek. HIDLICE. 


an | STARSZEJ GOSPOSI 


poszukuje natychmast, 
kierownik T-wa, Mle- 
caarskiegodoprowadze- 
nia gespo arstwa domo- 
wego (Jierty skierować 
do Gł. Pom. pod nr.1452 


Młodsza 


posługac zka 


może się natyohmigat 
| zgłosić, ) 
i uszewska Grobla 22 
parter prawo. 


| D e A E WC S E SSE O a 


ul. Sienkiewicza 39. 


psrter na lewo. 


Sprzedawaczka 


z brauży obuwie rów- 


| m hz Z 0 MOZA | A a a 


È 5 r | nik p. dworzec Mowzek nież i 
niepobielany posiadłość! _ 1688| uczennica 
T koło 15 mórg wł j a ; e 
szmele miedziany ju ecaa] Kostjum gregy u ae 
m b : m | roli, część mocna, część en rooy BELO mola 
Spólki wodnej „Gać“ odbędzie sięj METALPORCELANA,  |bejsa ziemia, budynki | popielaty, prawie nowy, | 0% Świętochowski 


GRUDZIĄDŹ, Tusz. Grobia 60/52. OWO a zzo conan 


ńa średpią igure. tanio 


10 maja o godzinie 4 po polu. f tare żywy i martwy, | wa sprzedaż. Kościuszki K F / 
M F i » Wia  |nadkompletny. Oena | 4042 T ptr. na lewo. asjerka- 
dniu pod „Złotym Lwem | Mydła, perfumy, kosmetyki, podlag mgoa ai tl aae árka 


PORZĄDEK OBRAD: 


1. Wybór przewodniczącego, 

2. Wyoór Zarządu Spółki, 

a. Złożenie rachunków za r. 1921. 
4. Budżet na r. 1922 
5. 
6. 


artykuły toaletowe, wyroby gumowe, 
i opatrun ei poleca w wielkim wyborze 


Drogerja pod Korona 


Leon Rvchier. Grud idz. Stara 16. 


WĘGIEL i DRZEWO | 


powiat Świecie, stacja 
Górna Grupa. 1578 


PIEC CUKIERKICZY 


A. Girómke; 
Rynek nr. 9. 1654 


Ustanowienie udziałów za 1922 r. 


Ustalenie robót dla czyszczenia ro- interesu sprzedam 


jRower męski 


z nowemi oponami do 
sprzedania "Tuszewska | 
Grobla ur. B4 p. 1. [1537 


Z powodu Da A POSADY 


praktyką, obeznana 
dokładnie z wszystkie 
mi sprawami majątko- 
wami, goleckiami i wóje 
towskiemi poszukuje | 


Dy 


na karm majątku. 


wów w r. 1922. pierwszorządnych gatunków w rey REST parową Maszynę Łaskawe oferty pod nr, 
7. Różne. każdej dości i ba każde telefonici 2 okna wysiawng % P.S., syta para (Satte 1481 do Głosu Fom. 
O ii A T ET Ga zkiówień'e dostarczamy do SE A dzaj) sy! P ow 
i iczny Udzia! wszystkich CZIONKÓW omów, po conach najniższych, z szybami źwierciadla- |nję na życzenie można Mieszkania 
uprasza (410 H Grudz. Spółka Przewozowa §jne ko iN Gelis uruchomć. Gena 
i Dom Handi. Bracia Rosihscy sprzedać odług ugody. | Poszukuję pokoju 
Przewodniczący Tel. 81. Trynkowa Ba. Tel. 8i Danziger Ratikski, Dolna Grupa | umeblow. emi 
itti M. y j T i Privat-Aktión Bank | powiat Świecie, stacja | Zgiosz, do Głosu Pom, 
Wittig. = Grudziądzu" „Górna Grupa,1577 pof pn NG ~= - ~ 


K 8 A 
| p.t. Ozłowiek o żelaznych nerwach. PS MODRIARKA niy PAE c 
Oryginalne zdjęcia w Madrycie AJ AREAEETE PWZ 20 - kapolusžy M WIERTEŁ 
x KH! RESES iha ia Ą | možo się zgłosić. przy | Radzyúska 25 Hi ptr. 
— przy walkąch z byksmi — JJ. p | wolnom utrzyman u, 1588 
ż 1478 3 RR DZIELNYCH J St. Cho nacka, Nasienie z5 
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